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Prz1szla wojna bedzie · długa l. krw.awa 
Oś woiskowa Paryż·~ L.ondyn 

Czr Anglia utworzv specjalne korpu.sr elispedrcrine dla · uirtku na kontrnencie 
W . rwłązku z deklaracją pre

miera Cbamberla'na w sprawie 
współdziałania wojskowego Wiel
kiej Brytanii i Francji specjalnego 
znaczenia nabierają następujące 

rozważania strategiczne korespon 
denta "ojskowego „Timesa" kpt. 
Uddel Harta, uważanego za jed
nego z najmiarodajnłejszych auto
rytetów wojskowych W. Brytanłł. 

Lłddel Hart stwierdza, że, o ile 
chodzi o wzmocnienłe zarówno 
wojsk lotniczych, jak i obrony 
przecłwlotnłczeJ, to iStn!eje pow
szechna zgoda, iż jest to nieodzow 
ne dla obrony krajowej. Co się 
tyczy floty, to aczkolwiek mogą 
pow!!ławać pewne wątpliwości w 
skuteczność floty, jako środka 
Obrony i wywarcia presji gospo
darcief, to jednak nie jest kwestio 
~pna k<tnłt;czność utrzymania 
tsoty oo najmnlef na Jej obecnym 
pOztomie. Co s'ę natomiast ty· 
czy annlł lądowe), to energicznie 
pm)'tagowana jest obecnie myśl 
stworzenia 
SPECJALNEJ ARMU DLA UżYT· 
KU NA KONTYNENCIE EURO-

PEJSKIM 
. ·Armia ta otrzymałaby komplet
ne wyposażen'e w myśl wymagań 
nowoczesfief wofny, a mianowicie 
tiałaJ'ony czo!f{ów, pułki lekkich 
czoł~ów, pułki artvlerii przeciwtot 
nlczef i pu'kł artvlerii przeciwczoł 
~~wef - oraz bataliony motocykli· 
·stów: 

ZastanawiaJąc s'ę nad kwesti11 
p<>włększenia armtt lądowef, ko
·respondent woiskowy „Timesa„ 
podaie w watpl'wość czv celowvm 
jest trzvmanie się wzorów z ost1łł 
nitł wotnv. Główna bronią Ani?lii 
była zawsze represfa l?OS1'0dar
cza. wvw'erana prze-z potęgę mor 
ską, która wspoma!l'.ana bv!a 
przez dwoi.,.,ldetro rodzaiu pomoc· 
nlcze. bron'e: z tednef strony fi· 
nanSOW!J, za OC'moca któref sub· 
svdiowano i zaopatrvwano sprzy
m'erzeńców. oraz wojskową, po· 
1err11f:>c1> OR WVSVke 

STO<:• T1',JVOWO NJEWf~l .l{JCH 
ODDZIAŁóW EKSPEDYCYJ

NYCH, 

których celem było uderzenie w powietrznej. Potęga morska Wiei· Rzadko kiedy wstępowała An- n1a liczebnej armił uzasadnia się uzbrojenia i Jego potencjonatnyclt-, 
n<.jbardziej wrażliwe punkty nie- kiej Brytanłł była znaczn?e więk· glia do wojny w bardziej ko-

1

. tym, że jedynie wojska lądowe możliwości. 

przyjaciela tub też scementowanie sza zarówno pod względem ma- rzy.ątnej sytuacjL mogą zająć terytorium nieprzyja- IDEA SZVBKIEGO ZWYCIĘ- · 
sit sprzymierzeńców. Rozwijając teriatnym, jak i geograficznym. ŻADNA "jEDNAK NIE WYCZER-, ciela i zmusić go do pOddania. STWA w NOWOCZESNEJ WOJ 
wysiłki morskie do maksimum, Pozycja gospodarcza by?a o wte- PALA JEJ DO TEGO STOPNIA Wofna. w Hiszpanii i Ch·nach sta. NIE OPIERA SIĘ JEDYNIE ~ · 
W. Brytania starała się równ:eż le korzystniejsza I ponadto Ang11a i to właśn'.ę wskutek .bezprzykład- nowi doświadczenie powojennego MRZONKACH 
ograniczyć wysł:ki lądowe do ml- miała o ·wiele potężniejszych nych w historii , Anglii wysi'.ków postępu zbrojeń. · 
nimum. Za p<>mocą tej wspania- sprzymierzeńców. na lądzie. Koniecznośt posiada· i nie uwzględn'.a faktów. Rzeczy.„--
lej strategii Anglia konserwowała · · WOJNY TE WYKAZAŁY wł.sto•ść wykazała wyższość nowo 
swoje siły przy równoc~ym TRUDNOśCI PRZEZWYCIĘżE- czesnej taktyki defensywnej; Je- , 
uderzaniu w najsłabsze punkty · ' NIA OPORU NAWET żLE ZOR- śli chodzi o W. Brytanię, zakres 

n?eprzyjaclela. W ostatniej jednak landa m1·~dlJ 1111urh!Jm1• 1• .. l.'.'•D• GANIZOWEJ ARMIJ, jej- wysiłku lądowego jest jesza' 1 

wojnie wprowadzono rewolucyjną U U ft UU ~ ~ I\ .znaczenie upośtedzOnej pod wzglę z innych względów ograniczony. 
łnowację, dem uposażenia. Doświadczenia jedną przyczynę stanowi mor.ze, .-
ZASTOSOWANO OLBRZYMIĄ jak donosi agencja TASS, ambasador sowiec~ w Rzymie · chińskie i hiszpańskie bynajmniej dzielące ją od kontynentu ęuro· · 
ARMIĘ DLA UDZIAŁU W OLóW Stein i przedstawiciel bandJowy Popow w . Imieniu z.S.S.R·, nie wskazują na to, ab~· idea szyb pejstdego . . Wielkość mmu,· Jaką 
NYCH ZMAGANIACH NA KON- a mlnłsł.et spr. zagr. Ciano w lmlenlu Wioch, podpisali w dniu kiego zwycięstwa była praktycz- Anglia mogłaby utrzymać zagra- · 

TYNENCIE EUROPEJSKIM. 7 b. m· kilka prołokułów I akladOw ekonomicznych, UkwłduJą· n!e wykonafna w. nowej wielkiej I nicą, zależna jest od · Dośct stat-
Insularne bezpieczeństwo Wiei· cych sporne kwestie i regulujących wymianę ftandlową po- w0Jn!e, w której starłyby się woj-I ków, jakie mogą być użyte- dla· 

klej Brytanii nie było wówczas I między Z.S.S.R. a Włochami (PAT). ska wielkich mocarstw, mato róż- transportu i zaOpatn:enia oraz od 
zagrożne, mimo rozwojq obrony niące się pod · względem Jakości ilości okrętów wojennych, które · 

z;; i Il. ;: i . · . J I ; J ; ; :, ; (; mogłaby przeznaczyć dla ochrony · 

· ~·„ ··· Ostatni akt · tragedii katalańskiei · . ::E::.::;~·~·=-: 

W alka bq· d'z· .· ··e·· · .. 1· .r-~a1a··. ··dalł!ji~igU!··~~ Wir·- . . I STRACIŁO SWĄ WARTQść""' ' . . ' . . ' - . . . . ' . I JAKO PRZESZKODA •, 

Centralna Hiszpanf a zapowiada· OJ 6r do ostatniej :· k~opli krwi· ~1~k:ia~~:ik1e~k~~~~:c!ozr;::-
~łeście ol<ręg~ centralnego w ce- jąc w dalszym ciągu przeszkodą 
lu dla własnego ataku· ·brytyjskiego.' Komunikat urzędowy wojsk re

publikańskich donosi o niezwyklt 
bohaterskim oporze wojsk repu-

W ALKA BĘDZIE TRW ALA ,nie przes!ała prasie oświadczenie,, 
DALEJ iż Rząd republikański obierze SO· 

Ambasada hiszpańska w Londy bie siedzibę '·w Walencji lub innym 
blikańskich na odcinkach Pala- tS•ill!ll'.ll __________ ml»P.:-J!!'l!l!ll!l-IMll!lllm-&&Elillll'l•••-----111[1-'P 

mos na południe od Ripoll i Si er N a ·s z n u m er n •• e dz •• e I n u, 
ra del Cadi. Komunikat mówi da- • . 
lej o nieznacznym cofnięciu się 1.natzn-e lrt o -~·kszonu, ' 
na innvch odcinkach frontu kata- rr , • 

~:~~=:~~w'!~~~zc:n;;!i:m~"a:ta~ POŚW ·ecimy · 20 .r .. nez l1iC_0. 
!?eny i portu Saeonte przez samo· _ _ . V fi 
lotv gen. Franco. I I k • 

Wczoraj około !!"Odz. 16-ej przy_- tilr a łf entu. po Is Ie go 
były .nad 1?ranicę francusk<t pierw 
sze oddziały bryeady tanków i 
bry!rndy samochof!ów pancerny<'h 
wojsk rządowych. Ro.zbrojeniP 
tych oddziałów 1l•!eki dobrej wol; 
i dvscvplinie żołnierzy hiszpań
,kirh było o wielf łatwiejsze ofł 
ro!brojenia innych oddziałów. 
które przekroczyły dotychcza8 
granicę. 

Zam6wienia i og:onenia orzyl :nuie muzcf 
~ d m I s t r a c I '9 C e n t r a I ir1 ii!ł' 
Warszawa, Warecka 7, tel. 5-13-:0. 

Porozumienie z gen. Franco 
osi~gneły podobno An~lia i Francja 

ZORGANIZOWANIA OPORU Aż Si!y po~iełrzne nabrały istotnego: 
DO KOŃCA I znaczenia dla ochrony ludności i 

p i N in ł inrrl i • tr 1 przemysłu W. Brytan!i, od których 
rem er egr m ms o- ! to czynników zdolność ,przetrwa-

wie wyjadą do środka kraju z I i j i t 1 „ a pomi 
chwilą, ? aj wo nśy es uza e~n.1on . em. • 
JDY SPRAWA . UCHODżCóW, -'~ ą.c za .znaczny cięza.r prz iy· 

ZOSTANIE ZAŁATWIONA s.owy . i finaąsowy, wo1ska tądo-
w porozumieniu z wfadzami fran- we absorbują również dla sweł 
cus,kimi. ochrony i swego dzia?ania część 
. Minls~er spr. zagr. Rzadu repu· sił ~otnlczych. Im większa fe~t ta, 
błikańskiego Alvarez del ·vayo za I arm19 ladowa, tym większa 1lo&ć 
oytany przez· dziennikarzy oś~iad · samototów wymagana jest dla Jej 
czył, iż , us!ug. z }e::łnef strony armia lą

dowa jest pod względem oenzyny 
RZĄD REPUBLIKAl'1S1<J ZDECY- i amun'cji .coraz to bardziej zależ
OOW ANY JEST PROWADZlć, na od nieprzerwanego utrzymania 

W ALKĘ Aż DO KOŃCA. szlaków kOmun'kacyfnycb. z dru· 
środki, którymi rozporządzamy ~·ej ryzyko · orzerwania tych szla

w strefie cen!ralnej - mówił mi- ków znacznie wzrosło wskutek 
olster - pozwalają nam dalszego zas·ęgu ataków lotnł
PRZEDŁUżĄ.ć W ALKĘ PRZEZ czych, dlatego też wofska lądowe 

CAŁE MIES!ĄCE. ute~ają o wiele łatwiejszemu spa-

De Valera rozpoczął Korespondent londyński „Le powstaje odtąd kwestia udziału 
jour·' donosi, że od 48 godzin to- Francji i W. Brytanii w dzfele od 
czy się ożywiona wymiana poglą budowy Hiszpanii. Korespondent 
dów pomiędzy Londynem a Bur- podaje dalej, że Rząd angielski 
gos. W sprawie tej brytyjskie uzależnić miał uznanie prawne 
koła urzędowe zachowują jak naj Rządu hiszpańskiego od dwuch 

Pomimo powagi sytuacfi, Jesteś raliżowaniu. Autor zatem uważa. 
my ufni w pomyślny wynik końco I że n:e należy zwiększać sił lądo. 
wy. . wych kosztem morskich. . 

bezwzględn1 walkę z terrorystami irlandzkimi · Sł.owacki giermek Rzeszy 
Premier de Valera, przemawia

jąc w senacie wolnego pańs wa Ir 
landzkiego, zakomunikował, iż 
zaproponuje sejmowi ?rzyjęcie spe 
cjalnych posta:10wień, niezbęd

nych dla utrzymania przez Rząd 
a~torytetu i porządku. Zarządze
nia te skierowane są przeciwko t. 
zw. irlandzkiej armii republikań· 
skiej, organizacji rewolucyjnej, 
która w osta·nich dniach zazna
czyła swoje istnienie przez organi 
zowanie zamachów bombowych 
w W. Brytanii. Rząd de Valery 
stoi na stanowisku, że nie może 
tolerować nadal uiywania teryto
rium irlandzkiego jako bazy dla 

stara sie Dow:ekszrc trudności Pragi 
terrorystów W. Bry'.anii. De Vale- ściślejszą dyskrecję. Gen. Fran- istotnych warunków: 
ra wychodzi z założenia, że Rząd co miał jakoby wyjaśnić, że 1) CALKOWITEGO WYCOFA-
jego jest jedynym, uznanym i praw EWAKUACJA WOJSK OBCYCH' NIA CUDZOZIEMCóW i 
wiązujących przed wejściem w ży ROZPOCZNIE SIĘ NIEZWŁOCZ- 2 ,,HUMANITARNEGO'• ZA-
cie nowej konsty:ucji irlandzkieJ. NIE PO ZAKOŃCZENIU DZIA· ŁATWIENIA ZAGADNIENIA U- Ostra mowa, wygłoszona przez dowych na mowę szefa słowackiej 
nie wybranym Rządem irlandzkim LAŃ WOJSKOWYCH CHODżCóW PRZEZ PASZY- szefa propaga-ndy słowackiej, po- propagandy, praskie koła politycz 
1 wobec tego nikt inny nie ma pra-1 i że Rząd w Burgos czuwać bę· .STóW. sła Macha, ·w której padły groźby ne uważają zarządzenie ministra 
wa przemawiania lub występowa- dzie nad szybkim wykonaniell1 „Le Journal" zamieszcza wy-
nia w imieniu narodu irlandzkiego. wydanych w tym celu zarządzeń. wiad swego korespondenta w St. oczyszczenia _Słowacji od wsze!- spraw wojskowych, na mocy któ· 
o ile projektowan~ przez Rząd za Franco potwierdzić miał też za- Jean de Luz z sen. Berard wysłan kiego żywio!u -życfo'#skiego i... cze rego została wstrzymana na tere-
rządzenia zostaną przez sejm przy miar nikiem Bonnetta do gen. Franco, skiego i wprowadzenie w czyn stu nie ca~ego państwa działalność o-
ję·e, to skutek ich będzie bardzo NIETO!--EROWANIA żAD~EOO który oświadczył, Iż Rząd gen. procentowej niezależności.., S~owa· środków przysposobienia wojsko-
daleko idący i w rzeczywis·ości OGRANICZENIA SUWEREN~O- Franco jest bardzo dobrze poin·· cji została z polecenia czeskich wego co w pierwszym rzędzie ma 
wszelka działalność irlandzkieJ SCI HISZPAŃSKIEJ I formowany . o stanie rzeczy we • 'kó do h łk . . . d 'ć d d'" k Hl' k' 
armii republikańskiej będzie unie- na mocy układów politycznych Francji.' Zdaniem sen. Berard, czynni_ w rzą wyc ca owicie się ·0 nosi o gwar 11 s. m 1• 
możliwiona. czy wojskowych; będących wy11i- na.śtroje w H'.szpanii fasz·~sto'#-1 przertulczan~ · p:zez ,pr~sę czeską . I (PAT). , 

klem wojny domowej. Poza tym 1 sk1ej są poychylne FranCJI. Jako ·odpowiedz c:zesktch kół rzą- · 



Ili 

LOSY prez Azanr . Jł)eai rokowań li dowódq wo,Jsk ,,oa • l rodowych" postara lllę podzldł6 od. 
PARYŻ (PAT). Pr~zydeQt Azana, powieclzialnośclą at d-1sle decya~ 

lrtóry po optl!lzczeniu Wszpanil udał z pewną grupą caołowycła poUtyk6w, 
się wraz z rodziną clo Sabaudll, 'la. [ pozosta.łycb a t.ereaie oiad~·cklm 
1mlena rezk?mo pozosl:awlć t"odzłnę I przez utworzeate pewnego rodzaju 
w wiosce Mbaudzltiej CoUonges, a komłtetę obroqy l'epublł~, 
sam ud~ się do Paryia I zamlesz.. 
~ w ambasadzie hlszpaóllkleJ, Ja. BOMBARDO W ANIE SAOUNTU. 
ko aa terenie ex • terytorialnym. WALENCJA. (PAT). - ~ć aa-
Dzlennlkl popołudniowe cvnI• w mototów gen. Franco bombąrdo
zwłiazku z tym uwagę, że rnlmo ex- ł wato we wtorek Sagun*- 3 osoby 
terytortałnokt, 21 jakiej ko.rzysta zostały z:ibłte a 11 rannyci.. 
ambasada blszpanska., 0 becta°'6 pre COMPANVS W PARYtU. zydcmta Azany w gmachu ambUa. 
dy nie będzie mogła by6 tnktowana PARYŻ. (PĄT,). - Prezyoent 
Jako obecnośil głowy państwa. Pra- I Katalonii, Companys, pnybyl we 
sa paryska., plsąc o prezydencie na 

1 
w:orek popo'udniu do Paryta. 

zywa go pncwatnłe Jut o~nie hy. PReMIER NEORłN w IUSZPAND. 
::/rezydentem l'epnbllkl hlszpal\- PERPIGNAN. (PAT.),. - Havas 

G M• . donosi, ie wbrew wiadomQściom 
en~ 18JI o pe>bycie Ncgrina we Francj~ pr~ 

W ,1m:ach parys~ch panu.Je prze-! mier Rządu repablikańskiego nie 
~ona.nie, ie Bzą4 republikai\sktcJ opuszczał Hisźp,anii l znajduje si~ ~.szpanli Jut de fM?t;o nie· lsb;leJe, I w mlejf.cowości, pe>!ożonej w od!t 
tylko _,remler Nqrin i mlniater del f g!o$ci paru kilometrów od granic) 
Va~o pow~aJą Jeszcze oodaleA na francuskiej. 
t'ilko godzin na niezajęty przez woj 
ska gen. Franco skrawek Kałaloulł, Broń I rezerwy Buku 
.jednak ti-:'dno uwatać tę za pełnifl. I · . • . 
ule funkcji . Jządowyeh. w tych wa-I Hiszpann 
rankach na terenie WszpanU rępq. . , bllkańsklej poro&taje Jako Jooyaa, ~AT. don.0&1: w. k<>. a~f\ par~ 
władza senerała MiaJa. 1't.61'f'g•• i sk1ch spodziewają si~. że exod;Js 
Bząct barcelo6&kl Jut przed kilku uchodźców z Katalonii będzie tr:wa1 
~estq.cami mlanowDł nie tylko na-! ~eszcze przez ca!ą srodę. Wśróo 
cizetnym dowódcą wojsk środkowo-i ··lumów pr~echodzących prze~ gra 
IWłodniowycli HiszpanU repnbL, llle nicę .francusl(ą . jest coraz wi~reJ 
Wde nefen1 całej organlMcJi oy. odtlztałów WOJSkow.yc;b. W QOCl' 
wUneJ tych terenów, z cbwilJt Je. minęły granic~ nawet ~te kolumny 
dnak, gdy Rząd ba.rcelooskt pnestal automobilowe, Uczące ponad 500 
włałclwte tstnie6, gen. MiaJa tpra- aut cłęiarowych i ba!erle artylerii. 
wvJe in:ve funkcje Jut raczej w tiha- Obecnie na tery:orium francuskim 
r,aktene dyktat;ora W'f>jskowep. kt6 znajduje sit już ok. 50 armat i kił
ą bodsfe m611 sam decydow~ cą l<adiiesiąt samo)o.tów rtpubt~bń
uteą dalej prowadd6 u<1Ję, f1IJ skich woj&k hiszpańskich. 
teł aałeży w~ rokowaaill a- Poia artylerią, $aWOlotami ł ._. 
plłalaeyJu. w kolMb parJakich zbrojeniem, w 11-łQ autach cłęża~ 
~ t.e- wp.-awdsle sen. MJaJa rowych, IUPr-e PfieJetdtą.łJ ttad r• 
m6JłbJ prowadal6 walkf .tesscze Qcm przu pnet~ Perthat ..,.,.., 
~ klika mlealcą, by1ab7 to Je. Wo sitaby ł bec.zk' ilota, •ebfa. 
4Dak walka besnadzleJqa. pl'Oll-.. warteśd kUkase.t młlionów tra. 
cJ..- ątM do bezpotyteesaero dał ków, które, jak łlł~ okaało, stiJllCl
..;go p~ewu krwi. W ~b mi.nut wiły r~erwy Banlctt fffszpa"fł. 
bdt oa.ekoJil w PaeytG w dalsąqł Złoto zostało zatrzymane i'rzei 
~ łe Pa- )DaJił pńed wdroie- władze celne fra.rtc-Jskie. Z~amłen· 

'ołoienie . uolitnme franlii 
w oświetleniu mln. Bonneta 

.Str „ 2 
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Macki hitlerowskie· we Francji 
Aresztowanie b. wiceburmistrza s· rasbur1a ·: :· ~ 

nym jest, :te "'.śróJ ludności cywil„ PARVż (PAT). Duże wrażeuie praaa paryaka przynosi p<>głosld WANIB PRZECIWKO BUPIE· nej, uchodzącej z Katalonii stosun wywlh'ła w Paryżu wiadomość dalsze nie potwierdzone dotych- CZENS'fWU fANSTWA, ~ kowo bardzo niewielki procent s:a nadeszia z Alzacji o aresztowaniu czas urzędow" a twierdzące, ie1 Or. Ro.ss pochodzący 'e Stras-. k I ń t · jednego z głównych przewódców dr. ROs!J zos:.al aresztowany w burga ł urodiony w r. 1878, był juź nowLą a .a o czycy, na omias: są l I ' sobotę .„ c.!tr••""urgq I przew,·e·in' pr"'..,. WOJ'nn wyblt"'y- dzia'.&""'„-to przewainle uchodtcy z innych dawnego au!onom zmu a zack1~- "" 'I „cou .,„ I „ą1 y ·• „. ...,..„„„ terenów hiszpańskich. m. in. kraju go dr. Karola Rossa. Pierwsze wia ny do Nancy, co zrotum:ane je.st u:esniecklm w Ąliac:jł. Pt> powroBasków, Santanderu i t. d., którzy domości na t~n temat p<>jawiły się prtez pra89 paryal<ł w ten apo„ cle Alzacji do Pra11cji pozostał on z•ialeźli 81 ~ w Ka .alonn jut po 0 • w aob<>tę w Jednym z dzienników sób, że DR. ROSS BĘDZIĘ WJ- Jednak w Alzacji 1 b~I lcłerOW\lł puszczeniu swych wloael< i miast. atrasbursk eh, wychodzących w OOCZNIE STAWIONY PRZED kłem s.tko:y u do r. 1924, W.· t. Jest to 11 ym lucklość którą •tano J~zyku qłemłecldm w formie no· SĄDEM WOJSKOWYM 20 OKRij 1926 podJ1ti działalnoś~ poU y~nowl element ucbodżcz; już odu sze- tatl{ł synaglizującej pocłoak• o\ GU WOJSKOWEGO, KTóRV autonomis.ycz. "'• zakindając •tak re u miesi c tajemniczym zni)mlęc!u dr. R<>ssa. ROZPATR\J]Ę ZWYKLE SPRA· zw. „Landesp:tr.ei". a następnie g ~ y. I W nawiązaniu · do tyc~ pog:oaek WY OSKAIUONYCH O SPISKQ- „Helmatbund·•, oraz dziennik •• e~ 
(Elsaas-Lothrlngen .Zeitung), VI r. 

~ podkarf~Ck~ b~ przedstawlcleli 
1928 dr. Ross J:>yl już raz areszto
wany i oskarżony w s:ynnym pro
cesie l(olmarskim, w lttórym ~oatał 
skazany na 10 lat ciężkiego wlęzie 
nla. Wówczas dr. Ross zbłegł ' z 
francji, jednakże po roku powr.ó· 
cił i stawił się przed · sądem i ·w 
procesie apelacyjnym zós<ał unie· 
winniony. Dr. Ross, który ~ez 
pewien czas był wice•burmistrztiri 
m. Strasburga, piastował obecnie 
godność radcy miejskiego Stras
burga i radcy sejmiku prowincjo
nalnego. 

w parleamenc;e pr"sł\1m 
PRAGĄ (Pat}. Najwyższy Trr obecną rozprawa Najw. Trybuna· 

bui:ia• Admin.saacyJnY ro..::patry- h.• Adm. je&t bezpodstawna. 
wał sprawę pozbawienia m. m~atu jak wiaClomo, Wo.o;;.;;yo po 
8 posłów i !ienatorów Rusi P'od- swym nagłym "roku, któfy miał 
karpacklel do ~arląmentu czesko. na celu un1emoiliwienie zgłaazą.nia 
~tQ'ń·ackiego, czl0nków rozwiąza- list kandydatów ~o wyborów sej.,. 
nych przez Woloszyna stronnictw mo•vych prżei ka1patoruskicłl po
po.lityczoych na Rusi P(>dkarpac- słów, zorie11tował się, j:..!ęie nąstęp 
kiei. Byll to: obecny minister Re. stwa będzie miało to zarządzenie 
way, b. premier Brodyj, przeby- i w ciągu kiil{u dni imowetizowel w~!ący o~cnle w więzieniu śled-1 swój deĄtet. Wed.ług bowiem obo
czy,m w Pcadze, poseł fęncik, pos. wią.mjącyclt przep.sów członek 
Kosscy, poseł Zajic, senator ~a- 'pariainentu, który z?stal poz~aw10 
l:zyr'ls1•1. senator &-0.·1..essy 1 sen. ny mandatu po1iels„1ego, traci blei 
!iokky. żaden z posłów ani sena- ne prawo wyborcze na okres 3-ch 
torów nie był obecny na rozpra :at, co w konsekwencji odbije się 
w:e. Zastępcy ich qowodziii ~- in, właśnie na osobie Rewaya, ~tór} 
że rozwią~anie stronnlctw politycz na !~ście k~ndyd~·tów .do karpato
nych przez Woroszyn11 jest bez- rm:k!ego sejmu f guruie za Wolo· 
prawne, ponieważ kom:tytucja nie szynem na drugim m;ejscu, a któ. 
zna żadnej Karpato-Ukrainy, a remu w tęn spo~ób zostanie u11ie
wlęc l Rządu karp ·itoruskiego, któ moiliwlonę kandydowaoie do ~ej
ry· rozwi~zał wszysttd atronnic. mu. 
twa n.a Rusi Podkarpackiej. Senat Najw. Trybunahł Adm. 

Bezpośrednio przed rozprawą orzekł, t~ wywady prem. Woto-
premier Wołoszyn oraz minister sz)"lla i min. Rewaya podan~ w 
Rei...,·ay priysłali na · ;-tce senah1 telegramach są bezpoastawne, al
Najw. Trybunału Adm. telegramy, bowiem skutki prąwnc, wywołane 
:iawladamiaJ,ce, te pierwotne roz przu pierwszy de~ret nie mogą 
porządzeqie rządowe ' rozwią.ia. być z.:anulowa11e pr;eez pótnlej&Je 
niu wsiystkich stronnictw ną Rusi jego poprawki. Ną tej pod~tawie 
Podkarpackiej nie dotyczy daw· senat Najw. Tryb. Adm. auekł, 
nyeQ party} , polltycz113 ;r,1 te· więc ~e wszyscy wspomniani posłowie 

. ' 

Nie ma szcześtia · · 
li.ez dobrabrtu 

&•dno I drugie osiągniesz, gr• 111 c 
w ••cafł&l1wel k9llolllurz• KAFTALA 

I se11atorowie utracili z dn. 20 
stycznią swoje mandaty posel&k1ie. 

Wyrok p<>'ł<'YŻSZY pozbawił ·.~ 
ien $posób Ruś Podkarpacką jej 
przedstawlc-iell w parlamencie cze. 
skosłowacklm. 

Otwarcie konferencji 
„Okrągłego stolu11 

We wtorek q godz. 10.ao nastąpi. silkl te Jednak nie da.Jy po~ 
lo uroa:yste otw~cle prr.ez prem. I rezult.atu. gclyz w ostatniej ~ 
Uluwlber.lal.na palestyńskiej konf\l· I oka.za.Io . al~, 1'e delegąc:Ja Na1Szud.i_1 
r~eJl .;okriagłeso atołJI", a racscj blego w konferoncJi ~ Qle ....,. 
kontueqcyj, sci,t aubłpi. dwlo1 rze. · ... 
tlełie 1"1QÓW1 Jedlia brytyJ&lco- Sqd brytyjski rep~łowłllQP 
.,.,.i.u. l)rup zai brytyJako • ;y„ Jeiił n~ konterencJl .PJ'Zf'Z prent,. 
dowaka. ()bą.nJ;,,erlaina, mlnlstra Spr. Z.,r. 

w 0&tataleJ cbwłU uai.pu, r6w. ll&lifo.xa, min. JlołoDiJ &lącdo~ : ~ 
olet kompllkae,Je w łonie dełepoJl podaekrotwu stanu MSZ. ~ 
irnbaldebt CdJt ~1 Muftiego ze stloę arabskleJ biort ~ .. de. 
sagrorllll. te nie WesJILlł adzlalo w lepcje t:gJ,ptu. Iraku, I~ 4ła 
konlereno.Ji, w W)'PMlln.I ucsestDleP bU NW\K!ej, TransJo~ ~..a. • nleJ dolepcJl atraenlctwa Ant.bów pa.lr.»Q'Qldcb. w~r---
obrolą PalesłJ1'1 pod prrewodalc- lnapncyJne poaledsellle lsmal....,. · 
tw- N..,.._.b~ Mlallit.erłwn cJi połwięcoiao było prqwltilnla ... 
Kolcmł,J 1taralo alt' WJfÓ~ róml· lepcyJ a.-.bsklcb pne. P~ ~ 
ce mlędą d~epcJand arbsldmJ, wy bedalna. , .• ': ~.„-. - "~ ;;- „ ., 

- „ .. ---· .'-

Etha oiwiaduenia thambulaina ._: -'~ 
'' a solldarnośd 11ancusko-an1ielskleJ 

PAfffż (PAT). Cała prasa pa· p. Marcel Pays podkreśla ja!łQ 
ryska z ogromnym zadowoleniem rzecz inamlenną, że dekla~fl~Jf. 
komentuje o~wiadczenie premiera premlMa Chamberlaina zbiegły 
Chamberlaina w Izbie Gmin na te się w czasie ze zbli:tającyttt się Zamówienia na lo&y do J„ej klasy natety kierować na •dł'es: mat ścls!ej solidarności francusk.:>- rozwiązaniem tragedii h1$Z"VM• w Senacte trancusldm przema. Rząd w Burgos m6wlł ~eJ IQł ąnglelsklej. Korespondent londyń· ' skiej. wlał we wtorek mm. Spr. Zagr. nłater Spl'Bw ;gr. _ kt.6ry ~I w. K A F T A L ski „Figaro" wyrażfl . nadziej~. żel B., mlnistc~ Prossard w. „La .I~· Bonnet, który pom. in. oświadczył: wrześnio ub. r. apewnlal 0 aweJj' oświadczenie Chamberlaina bę· 1 stlce · uwaza, te oświadczenia „W atosunl,ach z pa.Jiatwami są· neutralnołcl w ...Uę woJay „ po· dzie musiało pociągnąć za sobą 1 

Chamberlaina mają. wielkie _ ~a· ~ednl.mi Francja nie Uczy się z tch średniotwem sweg-0 przec!atłlwtcłela 9beenie szereg konsekwencji prakl' czenie w obecnej sytuacji. . . -utroJem politycznym t panującymi w Londynie, potwierdzU oflcJaJnle, KATO~, ul
111 

DwrekniJ.DI 2 tycznych, a mianowicie nasuwa - · w nieb doktrynami. lt iawladomU 0 tym 8Zlld tJ:aacu- 1'11'-~ • 'VI• slę obecnie pytanie, czy Rząd bry Ni tli Wspólna deklaracja niemteclco- ski, lt ~de bł'Onll 11tepo4leglośc~ Oddziały. ćłlnrz JW. Wolności 26 tyjski nie będzie musiał uznać Zól . e m:a am n es traneuaka powinna być tylko pierw. WszpanU, w 1,1lUadzie w~lto. ą.n• kon:eczne przet:umaczenia swych U nym etapem, otwierają.cym perspeli gielskim Rzą4 rzymski stwlerdlił, li e1lk0, Jaalel oAska 1 oświadczeń na języl\ r:zec:i:ywisto~ t)'WY pełnej za.ufania współpracy w i! nie dlłŻY do tadnych celów te1'Y- Ustowne 1,.41111111 lilłilW;'1 Siii ~llJIOU•ła. ści szczególnie w dziedzinie woj. P.n)'llZłokl. torial!lycb lub poUtyCllQ'lycł\ w Htq., łlOlllD Pii Nr. SOoł,9& 1 skowej, to znaczy, czy nie zdecy· PARYŻ (Pat). Podczas óebał}' 

ala robotnik6w 
. :Mówca i>-:>dkreśllł, te nie pommtę. panlt lub jej koloniach. Wreszcie! duje bardziej sprecyzowanych i w spraw!e amnestii dla robotników to nteze~o. by usuną.6 wsullde nte. RząQ l>rytyjski dawał wyriu; 11wej cal I a f I a I I o s' n o n •. m s z. z 6 li ~I a I częstszych Rarad między sztaba. wyd.1lonych na skutel< str&JKU pol'OZUmienla w stoounlca.cb pomtę· kowttej soUdamośel z Vrancjł, wl • 'i il\ mi głównymi obu krajów, a w Rząd postawił kwestie votum za„ tiey Francję a Wlochami. celu Mpewnlen1a meproległoścl Jłt. szczególności czy nie zdecydujP. ufan:a, które uzyskał 334 głoHmi ' Trudno jeat wyobrulc5 sobie - szpanU. się wreszde na podjęcie większe· przeciwko 260. . , powiedział Bonnet - qreaJo wtoch Przechodząc do stosunków fratt- go wysi!k11 w dziedzinie rozwoju P'ARYż (Pat). Premier Dal~ przeciwko Francji, a oczywikle k- cusko „ anpelsklclt, Bonnet o4wt•d. ~t . ~· . l . ra DOWJ Kl~~ zbrojeń lądowych angielskich, dier odnlósł w Izbie DepU~()W~'.' den Francuz ni~ myślał nigdy, ii ·czyi, Ił eharakteryz~je je w.a.Jem.na 01!1 IDOWI[ pop1n Jednoczęśnie jednak w komen· nych poważny sukces. .uzysl\'9iąc ojceyzna jego mogłaby wszcząć woj zaufanie i wola iitalej współpr11Cy, ·U · ~ tarzach prasy paryskiej zacięło przez postawle.n!e . s.prowy ·~Zł.Pfe.i 110 pneciwko Włochom Oba te na. znajduj,ca wyru w . rozmowach, już przeb!jać pewne zaniepokoje• nia większość po.nad, _ 7Q gł-0sp~ rodv są swiązane potrojnymi w~zła- które toceyły et„ w Parytu tub w · nie co do powodów, które skłon:- dla wniosku ~advkalnego Perrel!! # ... BIA~OORóD (PĄT.) Odbyło tlę c!l11owlcza, który zalecił popiera- 1 1 C" b 1 . d ł · ł ~ 

mt: języka. kUltury l przelanej Londynie. StoJSunJd p«imlędey Fran- "' . Y .,am er n ina o wyg oszenia przeciw wnioskom socjallstycziiynt wspólnej krwt. cjo a Angltą nigdy nie były lepaze posiedzenl~ grupy par-i.::•rnentarnej nieNno;a.ie~o Rdządu. C tk . tej deklaracji. Zbliżony do Quai doma<Yającym się pełnej i general· Bo t j podk-... lll nt~ be ni jugosłowiańskiego Zj.edno.czenią owły . zą bpredm. vą howl1cia d'Orsay łlUblicysta „Excelsioru·' neJ'am"'nesti'l dla wsiystk1'ch do-nne eucze raz ~ •· 0 c e. Rad~kalnego. Przewodniczącym spotka się z ar zo przyc Y nym . . · · ·· h sadv nienaruszalności terytorium W ciągu ostatnich tygodtti jak i b b 1 St . pr,.,yjPl"iem ze strony opinii · cłlor· .• ,......_. •,- I tkn 1 ęty9'1 sank.qaml 1 sl<aianyc Francji 1 tmperiwn franeuskłego. uprzednio, Rząd traneu11łd utnymy. grupy 0 rano • prem era OJa. „ r - Ch b · I ż przez sądy w związku z poważny-Pl'zechodząc do wojny domowej wał jaknajśclślejsze l pełne eauta- .\ wackiej. . oro . a. pap e a ml nierąi i.ncydentaml, jakie :ią ... hl.upaMJdej, · mówca p~ł. nta kontakty 1 ft&ą.dem amerykań. ~ · . . szly w czaste strajku powuechne. ił jQt w roku 36 FTa.ncja wyratnłe sklin.. . Nowy pl:an em· lgr:acjl Zyd"w Papiei rtie opuszczał we wtorek -go w 'dniu 30 listopada. .. . oświadczyła się za polityką nle!n· Bonnet wyrazu poglf$d, ł~ sprawa U . U Q ~h prywl!.~Ydl apa.rtwnentów z Na żąd;.nie premierą wbrew te:rwencji. Hłszpanta ze względu na zapewnienia "pokoju w maczn;pm powodu prze;lebienła. Stall zdroWia 1 projektom powszechnej amnestii pobJczenla komunikacyjne FTancJl • stopntu zalety w EurOple od _ lepszej z łlieml8C Papieża łlte wzbu<iia tącinych obaw.1 lzba uchwaliła pewnego rodzCJJU ;tej Imperium afryk!U'isklm posiada organizacji gospodarcże;f. We wtorek Papi!\i przyją.l na !łU• upoważnlen:e dla Rządu "tosow~-jednak pierwszorzędne ~aczenle J»nemó'Wtenle ewe młntater ukoi' cU11ncjl kardynała 11ekretarza ats.i1u ni._ amnestii Indywidualnej w cl4. strategtczne. Nie mogUbyłmy po- oeył wezwaniem do Jednoect 1 ~e ·Dyrektor londyńskiego biuri .ko J~dnak, t~ plan te ~orzucił pro„ P!LCellt'egQ. gu 6 miesi~cy od daty wejścia w .,.~ _ powiedział Bonnet - lłbf dnoozema wokoło Rqdu. mitetu dla uchodźców żydowsk1c;h 'Jekt spe.c1al~ych bono~ d.la żydów 1· _ żyGie us:awy. Przeciwko wnlosko--Jaklekolwlek obce pa6atwo mosto Senat za.ko6cz:ył debatf nad pall z N:emlec dr. Rublee odbył wc:zo. wyjetdzających z Niemiec, wza~ i Rzymu doncSH: ~rywatne au·j wi glosowali tylko socjal!ści I k<l• •rratd lntergralno§cl Blszpanti, a tyk11 zagranicm11, preyjmując "wtit„.
1 
raj naradę z pr:i:t!~odniczącym ko mian ~ą . zwiększony eksp~rt to· 1 dlencje w waty.kanie zoet.aly odwo-

1 

muntści oraz niewielka grupka de pnet: to I bezpleczeAstwu Franojl. sek wyra.tający ie.ufanie dla ~d'' mitetu lordem Wintertonem, któ~ warów ~1c!"iecklch i~grąn1cf: łane ~ l)(lw<'du lekkiej ntedy11pozycjl putowany . h z Unii radyka:ncr 

Ustepstwa dla „Jrzeciej" Rzeszy 
RnmuJiskl minister oświaty zezwolił. 

by w gminach. zamieszkałych w ";ęk· 
sioiei przei ludność niemiecką oraz po· 
siadających W)'maganą liczbę dzieci w 
wieku szkolnym otwierane były szkoły 
1 -..:&Wowym językiem niemieckim. 

Namiestnik królewski w Sled1J1iogro· 
dsle oblecął mniejnołeł niemieckiej, łe 
w gminach, zamieszkałych w więhzości 
przez Niemców wyznaczeni z:osta.ną ~· 
dziowie narodowości niemieckiej. 

I remu przelcazał sprawoidanie ze W na1bhższą niedzielę zbierze Pai>leża, Preygotowanią związane z .iocjal~stycznej. Natomi · st grupy swoich rozmów odbytych w Her- a ; ę pod przewodn1ctwtim lorda nte<nielnymt uroczystose111.ml, .któro 2entrowe i p;·awlcowe poza ra<Sy. linie. Kopie tego sprawozdania Wlntertona prezydium komitetu, odbcd'ł Ilio 1 powodu 17 .ej rocznicy kałami. które zasadnicio były pne wraz z odpisem memoriału nie· skladającego się poza W. Bryta:. ł<oronaeji Papleża, oraa 10.ej rocz- dwne samej zasadz:c uła:;i'.<~wień, mieckiego przesłane zogtaną obec nią: z przedstawicieli Stanów nicy poje<Jnania mlędey WatyJui.neml glosowały za Rządem dla podkrenle przedstawicielom wszystkich Zjednoczonych, Prancji, Holandii, a Rządem włoskim, są nadal w tu- ślenia swego zaufania w stci:sun~~ państw, reprezentowanych w ko„ W. Brytanii t Argentyny, a w po. ku. W sferach watykańskich t'wter- do prcmier:i i dla zaakcentowam!tecie eviańskim. Treść planu nie niedziałek 13 lutego zbierze się ~ że niedyspozycja Papłda nie nia swego uznania dla energicz„ mieckiego trzymana jest w ścisłej plenum komitetu eviańskiego. jest powatna. nego stanowiska zajętego przez tajemnlcy. Wiadomym stało się premiera w listopadzie. 



Str. 3 

···p·rob.lem ruchó\V masowYch 
ruchu pracowniczego (przykła
dem sprawa Z. N. P.). Ruchy te 
trwają, istnieją, co więcej po-
tężnieją. ~. 

Z tym faktem trzeba się li
czyć. Musi to czynić każdy 're
alny p-Otlityk. Ka~da inna polity
ka skazana jest na nieu<:hron
.ną klęskę. Ruchy masowe nie 

zostały zniszczone, nie zostały 
usunięte z zycia po'lskiego. 
Smieszne jest udawać, że się ich 
nie widzi. A zatem pozostaje 
tylko jedno. Otworzyć tym ru
chom drogę. Niech od.grywają 
w iyciu publicznym należną 
sobie rolę. . 

ADAM PROCHNIK. 

Najlepsza z racl 
•• „graj łam gclzie milion 2razy pudł 
w~„ALło-ł"J:lł~i s~ 

Wa:r SZ<U.U'Q.. SeN:LłoTako. 37. 

N . . , Ie. 

my nie mamy. takich. kłopotów 
Wczorajszy „Cżas" zamieścił na rok.N" 

kNespondencji; z Łodzi p. t. Otóż p. korespondent „Czasu" 
Łódzka P. P . . S: w' k~opacie. Mię· myli się_ gruntownie. Ą.ni 
dzy innynii naszyihi ;,kłop.otilm.i", tów. Jan Kwapiński nie traktuje 
na ogół zresztą urojonymi przez mandatu, ofia·rowariego mu pr~ez 
bujną imaginację p. koreepon· Łódź robotniczą, ja.ko dz.iesięcio'. 
denta, ma się znajdować i taki letniej koniecznie „posady zab'ez· 
oto ,,kło'p~t": , pieczonej", ani Łódika Organiza-

,,...Trrldnośd ujawniłl; ełt i w · od· · cja P. P. S. nie ro;z;p'atrywała 
niesieniu do kwestii terminu,, na Jeki · spra'wy k11JD.dydatur na stanowi. 
nowy prezydent, ma byi zatwierdzo- ska kierownicze w samorządzie 
ny. P. Kwapiński, jako ~unek przy. pod kątem widzenia „posad za· 

· ięcia mandatu ' (.podkr. nasze) posła· bczpieczonych". 
wił.N Zll:twierdzeuie go - na lat 10, Takich „kłopotów" my w na· 
i;dy natoiniaet władze · nadzorcze szym środowisku nie mamy. 
.. .skłonne aą zatwieid~ć go na razie S. K. 

Jechu, z podstaw nowoczesne- kolioz:ności i odnosić poważ
go Socjalizmu jest oparcie si.or ne sukcesy. Staliśmy zaw· 
ua ruchu masowym. Nie lekce- sze na stanowisku, że każda 
żymy sobie wcale wielkiego wy- oasLe akcja,· każda walka, każ
sił4"11 jednostki, wiemy dobrze, dy ount przeciw rzeczywisto-ś<:i 
jakie zn11czenie posiada to dla musi się rozlewać szeroką falą. 
ruchu, jeżeli ktoś złoży dla do· Nie daliśmy si~ nigdy sprowa
bta sprawy dań znacznie więk- dzić do roli drobnych, spisku· 
szą od przeciętnej, jeżeli kto~ jących czy frond:ując;ych grup. 
poświęci całkowity trud swego I w dobie obecnej dajemv 
zycia, cały .swój wysiłek, wszy- znów niezliczone tego dowody, 
atkie swe zdolcości, odlda cały że stanowimy ruch i.stotnie ma
&karb swego entuzjazmu i z.a- sowy. Nie jesteśmy garścią nie
:_:>ału. \X1iemy co znaczy w wal- zadowo'lonych, jesteśmy· potęż
oe naszej, straż przednia, i co nym wyrazem dąień, porywów 
z·nac~y .- hufjec bohałerów, rzu- i tęskno•t najszerszyic:h mas. I 
cających na szalę ci~ia.r swego dlatego wkśnie nic nie jest w 
poświęcenia, ofiarę swego ży- st":nie zachwiać naszego ruchu, 
ci~ i oso.'>istego szczęecia .. Umie aru prześladowania, ani od-· 
my ocenić · te wielkie wa. tości, stępstwa, ani bolesne straty. 
zdajemy sobie z tego dokłaidnie które na nas spadają. Podsta
~prawę ile one wnoszą do ru- wa nasza - rUJCh masowy -
chu, ale. ani n.a chwilę nie traci· pozostaje nienaruszona. Ruchy 
!!lY . ~. oczu, te po~stawą ~chu dykta.tmskie upaidają automa-
1est J~go masowosć. Gwiazdy tycznie, gdy znikd dyktator. 
te }a1' })las~ tylko na tie po- Spi~ki wygasają, gdy płonąć prze 
tę~~o rucłiu ~asowego .. Wo- sta1e ogień, · które je o.żywiał i 
4iowie odgrywa1ą s~ą . . wielką podsycał. Akcje, które czerpią 
r~lę_ ~ylko na czele w1elk1ch. sze swe soki zywotne z potrzeb i 
regow walczących, nazwiska interesów naj.szerszych mas któ 
bo~terów nie zapadły w nicość re są wyrazem prądów ż,Jwio
tylko dlatego, te stały się sztan łowyich są trwałe i niewz.ru

8powi ,eśf 
o latach młodzieńczych Chopilia 

d,.rami walki wielotyisięcznych szone. ' 

-~ w r Polsce dzisieiszej mamy 
W przeciwieństwie zatem do do czynienia z dwoma potężny

iie:-unków panujących w okre- mi ruchami masowymi, z ru
śie· wstępnym dzJejów Socjali- chem robotniczym i ruchem 
smu, socjalizm nowoczesny od chłopskim. Obok ni.eh kroczy, 
umego początku uprzytomnił szukający swych form i dróg, 
sobie olbrzymią, zasadniczą wa- ruch pracowniczy. Ruchy te 
gę ruchu masowego, p-zezwy- przed.stawiają olbrzymią siłę dy 
ciętył złudzenia blankistowskie namiczną i jeszcze większą siłę 
kł~ce cały nacisk na bohatea- potencjonalną. Złym jest polity
uie wysiłkii jednostek, na ru- kiem, kto nie bierze tych prą
cłay 1piskowe. I u nas, w Pol· dów pod uwagę, kto z nimi się 
tce, ruch socjalistyczny czynił nie liczy. Nie mcżna udawać, 
wszystko co było w jego mocy, te się tego nie widzi, że się teey przyoblec się w szaty ma. go nie dostrzega, gdyż taka s.tru 
llOW'.ości. - W zaborze austriac- sia, krótkowzroczna polityka 
kim olbrzymia rola Igna<:ecJo musi się pomścić. Czy możli
Duzydskiego polegała na tym. we jest powodzenie gospoda.i„ 
ie stał się twórcą, stał slę orga ki państwa, jeżeli się nie zwra
ni.zatorem_ potętnego ruchu ma ca uwagi na bogate zasoby na
aowego. W zaborze f'06yj.skim, turalne, które kra.j posiada? 
w warunkach nie sprzyjających Tak samo niepodobna kierować 
tego rodzaju akcj~ ruch socja- życiem po1itycznym państwa na 
listyczny ~ musiał wielki.? uboczu od wielkich, potężnych 

Istnieje jakaś niewytłumaczona 
sprzeczność i bolesna niewspół. 
mierność między czysto muzycz
nym oddziaływ.r:111iem sztuki Cho· 
pina a liter.acko - plotkar „kim kul. 

l'ortret Fryderyka Chopina. 

wysiłki, zanim wreszcie w la- sił politycznych, których tętno, tem, jaki snuje się naokoło Chop!. 
tach dziewięćdziesiątych natra- jest tętnem naszego życia. na-człowi~ka · 
fił na podziemny nurt tywioło- Doświadczenia lat ostatnich, 
wego poruszenia maa, na złoża różne próby poczynione wyka- Jednorazowa „cudowna~.:" ge
entmjazmu i zapału tkwiące w zały, ie złuCtną jest nadzieja roz niusza, wybaimująca się z pod 

na- kuM.urze muzycznej swych 
współczesnych. Może dh:~ego, że 
mimo podziwu i zachwytu, jaki 
ogólnie wzbudzała i mimo świet
nej prasy taiła w sobie wartości 
formalnego piękna daleko wyprze
dzające upodobania swej epoki, 
a może dlaitego, że zamkniętą zo
stała w .kisztaMach tak doskon:a. 
łych, że wyjście poza ich granice 
wydawało się i wydaje niepodo
bieństwem. 

W każdym bądź razie owa „siła • 
fataLna", która ustrz.egła sztukę 'i 

Chopillla przed zamic:iną na drob- . 
ne liczmany J"chych licytacji, wy. 
nosi ją jeszcze dzisiaj ponad osią
gnięcia polskiej kultury muzycznej. 
Jakże bowiem inaczej tłumaczyć 
wyniki konkursów chopinowskich 
lub próby tych z pośród najmłod. 
szych kompozytorów, którzy nie
pomni na przestrogi Karola Szyma 
nowskiego posuwają się w swych 
dążeniach do tworzenia polskiej 
muzyki narodowej po linii naj. 
mniejszego oporu, tak, - j:aik gdy 
by obecność Chopina w historii 
muzyki polskiej nie obowiązywr<.!a, 
nie zmuszała do wysiłków na
prawdę rzetelnych. A przec:eż ni· 
gdy chyba dotąd obecność ta nk 
byb brd:kj i r:l!r.:.::j f)".>C1 !C'ZŚ~:::. 

żył Nowaczyński w usta Oskara 
Kolberga, ~nakomitego zbieracza 
i etnografa, starego przyjaciela 
rodziny Chopinów. 

W ten sposób zabarwiły się . te 
wspomnienia kolorytem niezwyk.. 
le ciepłym, a ' pięknie stylizowana 
proza, łącząca uroki staroświec-

t 

re sprawiają, że geniusz· muzycz· 
ny nawet wówczas, gdy zamyka 
s:ę wyłącznie w kręgu zagadnień 
z muzyką związanych obejmuje 
świat doznań i myśli w daleko 
szerszym zakresie niż jakikolwiek 
inny artysta - nietylko nie zd0-
łał Nowaczyński przedstaiwić 

KGtOiarnia. . w hlórej Cho pin bywał atałym goxiem. 

czyzny z właściwym . Nowaczy6· nam tych jakoby Jiczny~h n~~~
skiemu bogaCtwem slow.a odtwa- zycznych zainteresowań Choi)ina, 
rza atmosferę sta~ej W.ars-u.wy z ale mimowoli podkreślił, . t:e 
szczególną plastyką. wszystkie przeżycia i cały obraz 

zbiorowym dzialaniu klasy pra- bicia i choćby nawet osłabienia cującej. l to atało się ł.ll niezwy- ruchów masowych. Wiele na to '·=====~--
Mimo jednak . tych . nlewątpli- rzeczywistości tłumaczył Chopin 

wych walorów literackich nie na swój własny język - ·na mo· 
spełnia opowieść Nowaczyńskiego wę tonów. ciężoną siłą, która pozwoliła zużyto sił i nie osiągnięto rezul

ruchowi socja!istycznemu prze- tatów. Nie udało się złamać ru
frwać najtrudttiejsze chwile, chu socjalistycmego w Polsce, 
wyj4ć obronną ręką z najbar- nie udało się rozbić ruchu lu-

dziej nawet niesprzyjających o- d-owego, nie udało się pognębić 

Błełańska 4, Twarda 2, Nowolipki 19, Miedziana 18, Solna 20, Ś·to Jerska 34, 
ranciukańska 64, Włochy, ul. Moniuszki 3, tel. 647-18, 538-73, 11-31-17 i 11.Ss.62. 

Wrborr gminne w Wieluńskim 

Ogromne zwyciestwo 
Stronnictwa Ludowego 

'Na terenie ·powiatu wieluńskie· 
go odbyły się już wybory d-0 rad 
gmi.nnych. ' Pierwsze wyniki da
dzt 1i~ ustalić następująco: gmi· 
na Siemkowice na 16 radnych: 
0. Z. N. i bezpartyjni--6, Stron· 
nietwo· Ludowe--10; gmina Cza· 

\Varsza11a·Prag1 
Zł. 70.-......... 
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warszawa. 1ena1ollrulde U. 
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stary na 16 radnych: O. Z. N. i 
bezpartyjni - 6, Stronnictwo Lu
d-0we-l0; Chotymin: O. Z. N.-
7, Stronnictwo Ludowe-9; Kiel
czygłów: O. Z. N. i'bezpaxtyjni-
5, Stro.nnictwo Ludowe-11; Ga.
lewice na 20 radnych - O. Z. N. 
i bezpartyjni - 9, Str001Dictwo 
Ludowe - 11; Rado$Zewice na 
20 radnyoh: O. Z. N.-5, Str. Lu· 
dowe - 15; Mokrsko na 16: be:t:• 
partyjni - 4, Str. Ludowe - 12; 
Konopnica na 16: O. Z. N. - 4, 
Str. Lud. - 12; Skrzynno na 16: 
O. Z. N. i bezpartyjni - 5, Str. 
Ludowe - 11; Kurów na . 12: 
O. Z. N. - 3, Str. Lud. - 9; Sta
rzenice na 20: O. Z. N. i he.zpar· 
tyjni - 9, Str. Lud. - Il. 

<P. A. A.). 

Matl • .i i siostry Chopin& 

wszelkich kryteriów racjonalistycz 
?YCh, duchowa samotność artysty, 
znaj dującego się j ::1kby ponad rze. 
czywistością swych współczesnych, 
nimb romantyzmu nie zawsze zre
sztą -.,..IO!nego od sentymentalnej 
łezki, otaczający młodzieńczego 
Chopina - wszystko to składa się 
na niezmiernie wdzięczny temai 
licznych życiorysów. 

Stu i więcej biografów opisy. 
wało w sposób bairdziej lub mniej 
wnikliwy, bardziej lub mniej szcze
gółowy, krótki, . w samej rzeczy 
nie obfitujący w pikantne cieka
wostki żywot Chopina. A obok en. 
tuzjastów i szczerych wielbideli 
znaleźli się wśród nich ludzie maili, 
talenty mierne, które usiłowały 
związać swe nic nie mówiące na
zwiska z odległą wielkością duszy. 
której ich ograniczone możliwości 
nie tylko nie mogły zrozumieć, ale 
nawet przeczuć. I talk na długo 
przed ukazaniem się pierwszych 
muzykologicznych studiów, na dłu 
go przed wniknięciem w istotę 
muzyki Chopina uwiecznione zo. 
stały błahe anegdotki z lat dzle
cin1ych, miłostki młodzieńcze i 
wreszcie dzieje owej miłości tra· 
gic~nej, tylekroć mylnie i niewłaści 
wie komentowanej, tylekroć wbrew 
wyraźnym intencjom Chopina br,u
tal11ie odsłanianej. To zaś, co 
Chopin sam ofiarował narod0t,.,·i 
jako dar bezcenny. jego muzyka 
inie doczekała się godnych dzie
dziców i nie zaważyła decydująco 

na. Audycje ra<lior...,'e reprodukują 
muz1kę chopinowską częściej mo. 
że, niżby to było wfaściwe, poeci 
opiewają „Lato w Nohant", muzy. 
kolodzy analizują szczegółowo 
h.:llrmonię, melodykę, rytmikę w da 
remnym poszukiwaniu formuły 
piękna, aintropolodzy zastanawiają 
się nad przynależnością „rasową" 
Chopina. Wydaje się więc ponie
kąd naturalnym, że pisarz które
go dotychczasowa twórczość i 
działalność zdawała się kształto. 
wać z dala od klimatu muzyki 
Arieba uważał chwilę obecną za 
szczególnie pomyślną dla wydania 
jeszcze jednej ksiąŻlki o Chopinie. 

Mamy na myśli Adolfa Nowa. 
czyń ski ego „Młodość Chopina"*). 

Tym razem nie jest to biogr.aifia, 
ani powieść biogrnficzna, ale 
obrazki z czasów dzieci.ństwa i 
warszawskiej młodości Chopina, 
luźne !Mrtki o zapomnianych przy
jaciołach, o Warszawie „anno da.: 
zumal", o koncertach domowych i 
kawiarni „na Koziej". 

Wszystkie te opowieści o pierw 
szych sukcesach Frydrysia, stan
cji państ•wa Chopin, wiernej Zusce 
i corocznych wyjazdach na wieś, 
gdzie „w sielszczyźnie i swoj. 
szczyźnie ziemiańskiej rozkwitła 
dopiero moc utajona przedziwne
go dziecka z Warszawy" - wło-

1
) A. No-waczyński: „Młodość Cho. 

pln,a". Wyd. „Rój" 1939 r. 
Ilustracje wzięte z tejże książki. 

' '' 

tych postulatów, które autor sam I właśnie ta zdolność i niepo
sobie postawił. Bo jeśli celem je. ,równana umiejętność przeistacza.. 
go było wypełnienie luki, pozo· nia najdrobniejszych im·pulsów l 
stawionej przez tych wszystkich wrażeń zewnętrznych na kształty 

j biogr.asfów, którzy izolowali i za. muzycznego piękna _zadecydowała 
. mykali Chopina w ciasnym koli· o twórczości Chopina. 
sku jedynie muzyką . skuzynowa- Dlatego też an.i opowieśei o 
nych i muzyką się parających, za- przyjaciołach Amfiona, ani najbar 
pominając do cna, że to był nie dziej nawet drobiazgowe i skru. 
tylko muzykus, muzykant, kom- pulatne opisy zdarzeń życiowych 
pon~sta, ale jednak geniusz, w ca- nie zdołają nas zbliżyć do głębin 
łym słowa znaczeniu geniusz'' - ,owej przedziwnej, cudownej psy
to trzeba zaiste wiele dobrej woli, chiki, której na imię Chopin. . 
by uważ.ać, że tak szczegółowo To pewne, że prawdziwa biogra 
opowiedziana historia nieszczęśli- fia Chopina nie została jeszcze 
wej służącej Chopinów, Zuskr - napisana. Chopin czeka jeszcze 
rzuca jak!eś nowe_ lub niespodzia. ciągle na swego dziejopisa, wier
ne światło na postać młodzień- kiego pisarza i wielkiego muzy
czego Ftydrysia. · Nie udowodnił ka, który wspólnym kongenial-

Mie&Zkanie pańmoG Chopinów w pobl~ kościoła św. Krzyża 
ar W uaawie. 

też Nowaczyński, że „geniusz nie 
może się zajmować jedyn1e mu
zyką i muzy.kantamiy ale musi, 
wyraźnie musi się .przynajmniej w 
młodości wieku . zajmować wszyst 
kim, poprostu wszystkim i wyra
biać sobje wyobrażenia O"' 'wszyst
kim". · 

Pomijając . już niezrozumienie i 
niedocenianie owych nJeogrnni
czonych . możliwości duchowego 
wyr,azu, zawarty.eh ·w muzyce, któ 

nym spojrzeniem ogarnie dzieło i 
jego twórcę. Dotychczasowe książ
ki o Chopinie są wyłącznie pozy
cją literacką. Chopin i · jego mu· 
zyka nie wiele z tym ma wspól~ 
n ego. 

JULIA PELCLING. 

Czrtaicie prase 
sodalistrczną 
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Polityka Stanów Zjednoczonych 
DO stronie zacbldnidt demokracji, a przeciw imperiaDzmowl 

llltlerowsllo·f aszrslowsiiema 
Ogromna wrzawa powstała ko- a niektórzy do Kościoła. Nie ule- Lewis Johnson, zastępca amery 

ło słów prez. Roosevelta, rzekomo ga wątpliwości, że prez. Roosevelt kańskiego minis tra wojny, oświad
użytych na poufnym posiedzeniu i jego o toczenie są niebezpieczeń- czył publicznie, że Stany Zjedn. są 
wojskowej komisji senatu amery- stwem dla swego własnego kra- zmuszone zbroić si~ przeciw tym, 
kańskiego . ?rez. Roosevelt napięt- ju". którzy przemocą chcą zapewnić 

nował jako „świadome kłamstwo" Włoskie pisma zamleścify arty- sobie panowanie nad światem. 
przypisywane mu twierdzenie, że kuły pod następującymi tytularni: Senator Pit.mann, przewodniczą 
„granice Stanów Zjedn. są na-d Re ,,żyd Roosevelt zdemaskowany" cy seąackiej komisji dla spraw 
nem". , (Stampa); „Wróg pokoju Nr: I" zagr., złożył po rozmowie z prez. 

Kilku członków parlamentu i kil (Oazetta del Popolo); „W niewoli Rooseveltem wobec prasy oświad
ku wydawców pism amerykań- u aferzys:ów i międzynarodowego czenle, że wybuch wojny w Euro
sklch usiłowało świadomie przekrę żydostwa" (Giornale d'I talia). pie, a wskutek tego i możliwosć 
cić fakty wobec opinii amerykań- jakie znaczenie mają te wyraże- rozszerzenia tej wojny na S .any 
sklej, która w swej większości nia, wymierzone przeciw po:,l" yce Zjedn. może być udaremniony tyl
idz1e za prezydentem. Z linii za- prez. Roosevelta, o tym Ś\~adczy ko wówczas, jeżeli istnieje równo
granicznej, wy tkniętej w swych po jeden z najnowszych ataków, skie waga sił · wojskowych tak, żeby ia
przednich publicznych ośwladcze- rowanych przeciw „Osservatore dna z zaangażowanych stron aJe 
niach, prez. Roosevelt nie odstąpił. Romano", organowi Watykanu. chciała wzią~ na siebie ryzyka WOJ 

·co takiego zaszło, że zerwała Dziennik papieża-pisał w nag!ó- ny. 
się nagle burza z powodu pouf- wku artykułu „Schwarzes Korps", Przeciw wciągainlu Stanów Zje
nych wyjaśnień prez. Roosevelta orgain S. S. - jest dziennikiem dnoczonych w sprawy europejskie 
w komisji wojskowej? żydów i zdradza chrześcijaństwo. istnieje poważna opozycja. Powo-

Poszło o sprzedaż arneryłam- „Ten dziennik (Osservatore Roma duje się ona bądź względami czy
skich samolotów wojennych, za- no) - lżył ,,Der ::,rurmer" - zdra sto krajowymi, bądź motywami 
mówionych przez Francję i Angli~ dza Chrystusa, religię chrześcijań- wewnę trzna - politycznymi w zwi;} 
Jiość zamówień angielskich - we- ską i interesy Kościoła katolickie- zku z przyszłymi wyborami pre-zy
dle komunikat"d angielskiego mini- go. Prawdopodobnie redakto-rzy denckimi (w r. 1940). jednako
$łerium lotnictwa - wzrosła do „Osservatore Romano" mają w ży- woź znaczna wi-ększość Kongresu 
wysokości 650 samolotów, a zamó łach krew żydowską". podziela poglądy prez. Roosevel
wień francnskicb miafa dojść do Obok oszczerstw i tnnych kub- ta wobec europejskich demokracji. 
700 samolotów myśliwskich i bom łów pomyj „Ideologicznych" próbo Angielscy korespondenci zgodnie 
bowców. Niemiecka urzędowa a- wała prasa niemiecka i włoska spo donoszą ze Stanów Zjedn., iż pró
gencja D. N. B., komentując w ru- wodować dywersję polityczną. by podminowania międzynarodo· 
bryce ,,Deu!sche Dlenst", rzekome Twierdzila mianowicie, że prez. wej war.ości przyjaznego poparcia, 
przemówienie prez. Roosevelta, Roosevelt sabotuje politykę mona- udzielainego przez rząd Roosevel
twierdziła, że usiłował on wywo- chijską, że chce udaremnić „poko- ta państwom demokratycznym, nie 
łać zamieszanie, zeby przeszkodzić }owe" porozumienie pomiędzy mają widoków powodzenia. 
„olbrzymiemu wrażeniu, wywarte- Niemcami i Fra11cją i że pragnie Prez. Roosevelt nie myśli na ra
rnu na całym świecie pokojową mo podkopać politykę p. Chamberlai- zie o zbroj'llym udziale w ewentu
wą Ftihrera"; ie sprzedaż 700 sa- na. Naiwne te manewry były o- alnym zatargu europejskim. Podo
molotów wojskowych na rzecz czywiście daremne, jak to widać z bny projekt wywołałby opozycję 
Franjł dokonana była „pod presją ostatniego oświadczenia premiera w Stanach Zjedn. Ale nie ograni
Białego Domu„ 1 że ta ,.afera" gro Chamberlaina, złożonego w Izbie cza się do platonicznych 06"trzeżeń. 
zi ,,olbrzymim skandalem" w Sta· Gmin, te „solidarność interesów, Zapowiada pomoc w postaci rnaite 
nach Zjednoczonych. łącząca Francję z W. Brytanią jest riału wojennego. Zasoby sarow-

Jeżelł Nlem<:y sprżedają za ·pie- tego rodzaju, iż wszellde :ia.groże- cowe Stanów Zjedn. są niezmle
nią&e · -broń Japonii i Chinom t nie tyclowycb interesów Francji, z rzone. Znaczenie takiego poparcia 
wspomagają wojskowo Hiszpanię którejkolwiek strony by pocbodZiło jest ogromne. 
gen. Franco, to w porządku. jeżeli musi wywołać natychmiastową Wbrew wszelkim pMOrOm Stany 
Stany Zjednoczone sprzedają za współpraą Wielkiej Brytanii". Zjednoczone nie mon sft trzymać 
pieniądze samoloty Anglll i Pran- jakie są poglądy najbliższego o- zdaJa od spraw earopejsłdcb ł 
cji, to „olbrzymi skandal". Oś toczenia prez. Roosevelta na sto- trwać w odosobnłeniu. Gdyby tróJ· 
Bet1łn -..: Rzym właśnie f)CJ przemó sunek Stanów Zjecf.n. dó Europy? qt Berio - Rzym - Tokio zdo- ' 
w,~ _ kancterza Hitlera szykowa-

1 
Stoimy na czele demokracji na był~ l gdyby, wojsk.owa 

la si.ę do włelkłego szantatu po11· świecie - pisała żona Roosevelta potęga Francji 1.0Sthła nadwyręto
tycznego na Francji, mającego słę w „United Teatures Syndicate". Po na lub osłabiona, to nłetylko W. 
oprz~ na chwłlowej przewadze wody, dla których Francja jest za Brytania, lecz nawet Stany Zjedn. 
nlemłeckłego lotnictwa, a tu tym- interesowana w kupowania samo- musiałyby pożegnać słę z pokojem 
czasem Stany Zjednoczone stają w lotów u nas są jasne. jest również angielskim, a przystosować I pod
popnek przez dostawy samolotów jasne, te Niemcy będą krzyczeć, iż porządkować się ,c>kojowł germai\ 
wojennych. Stany Zjedn. popierają Fraincję. sko - japońsldemu i dlatego należy 

Prasa włoska i niemiecka wpa- Naturalnie miło byłoby wiedzieć, przewidywać, żę SL Zjedn. tym sn
dły w wściekłość. ,,Zwolennicy że nikt nie może opierać się Niem- niej będą się angażowały po stro
Komłnternu" - pisała półoficjalna com. Nie ma żadnego powodu, że nie wielkich zachod.nich demokracji 
„Berliner . Boersenzeitung" - wci- by Jeden naród mógł korzystać z im bardziej natarczywy będzie na 
snęli się do wszystkkh Instytucji takiej supremacji (wyższości I prze I nie napór imperializmu hitlerow
państwowych (w Stanach Zjedn .), wagi) I z takiego panowania nad sko - faszystowskiego. 
do prasy, do syndykatów, do szkół, Innymi narodami. BENEDYKT El.MER. 

Trdzleń angielski 
Uważając ten stan rzeczy za 

szkodliwy, publicysta konkliJduje: 
,,Bez względu na to co sądzimy 

o skulicach czystek wojskowych, 
nie ulega wątpliwości, że mobłliza 
cja armii na zachodniej granicy 
Związku Sowieckiego unieracho· 

Mllczecr mąi. - NleszaesnJ Wlnterton. - WJsllki 
zbro•enlowe Anglli. -Efektowne, ale nleszaere 

Nawał materiału, związanego z 
polityką zagraniczną Anglii, utru
dnił nam ostatnio omówienie spraw 
wewnętrznych i bard-zo interesują
cych zmian w łonie Rządu angiel
skiego. A zmiany te zasługują na 
uwagę. 

Najważniejsza zmiana za.szła na 
stanowisku ministra obrony naro
dowej. Objął je, po Sir Thomas 
lnskipie admirał lord Chatfield. 
Znany on jest I popularny w An
glii pod przydomkiem Milczą~ego 
Męża. Wrodzona małom-Owność 
nie przeszkadza jednak admirało
wi w wygłaszaniu od czasu do cza
su krótkich, jędrnych w)'powledzi 
politycznych. Osta!nią z.nich, za
cytowaną obecnie przez prasę an
gielską, były słowa: 

,,Gdyby flota wojenna Wielkiej 
Brytanii · interweniowała, wojna 
włosko • abisyńska trwałaby tylko 
parę ·, miesięcy". 

dzle mu odegrać w rządzie brytyj- ml bardzo wiele dywizyj niemiec-
skim. *** kich". 
Drugą niezwykle interesującą Czołowy zaś publicysta liberal-

zmianą jest odejście lorda Win ter- nego „News Chronicie", A. j. 
tona. Jest to ten sam konserwaty- Cummings pyta: 
sta, który - jak te komentowała „Co nam z tego, :te wydamy pół 
nawet pra.sa konserwatywna - tora, czy nawet dwa miliardy fun
,,popełnił nietakt" i oznajmił, że tów na ,,zabezpieczenie" Wielkiej 
Sowiety nie chciały pomóc Cze- Bry~anii, jeżeli równocześnie tek
chom w krytycznej sytuacji rok;i ceważymy mocarstwo, które jest 
ubieg~ego. Lord Winterton nletyl- naszym potencjalnym przyjacielem 
ko następnie dwukro tnje przepro- i sprzymierzeńctm I może prze
sił ambasadora Z. S. S. R. Maj- chylić szalę w razie konfliktu eu
skiego, ale w dodatku obecnie u- ropeJskiego?" 
stąpił z zajmowane.go stanowiska. • • 

* Tak przynajmniej komentuje jego Wysiłki zbrojeniowe Anglll nie 
ustąpienie bardzo powściągliwy w ustają ani na chwilę. Warto przyj
ocenach ,,Manchester Guardian''. rzeć się bliżej ogłoszonemu ()Stat
lttóry pisze, że i-nnej przyczyny tej nio planowi obrony narodowej. 
dymisji nie podobna się dopatrzyć. Przede wszystkim uderza nas, że 
Gdybyśmy przyjęli to wyjaśnie- w odróżnieniu od wszystkich In

nie za słuszne, musielibyśmy wi- nych wielkich państw europejskich 
dzieć w odejściu lorda Wintertona Anglia nie wprowadza przym-asu 
zapowiedź jakiejś - może jeszcze służby wojskowej. Zwolennky o
dość dąleklej - zmiany stosun- bowlązkowej służby wojskowej 

W oczach szerokiego ogółu jest ków angielsko - 'sowieckich. Tym- twierdzą, :te nie można liczyć na 
adtrtirał Chatfield uosobieniem czło czasem jednak prasa angielska nic samych tytko ochotników, którzy 
wieka energic:znego, znakomitego podobnego narazie nie sygnalizu- będą zgłaszali się tłumnie dopiero 
fachowca; brał on udział w słyn- je. Odwrotnie, szereg najpoważ- wtedy, gdy kraj zostanie zagrożo
nej bi twie morskiej jutlandzkiej, niejszych publicystów i polityków ny bezpośrednio, podczas gdy dzi
kiedy to zdecydowały się losy pa- podkreśla, że rząd Chamberlaina siejsza technika wymaga przygo
nowania niemieci<iego na Morzu czyni co może, aby Sowiety z Eu- towania się zawczasu. Zwolennicy 
Północnym. W bitwie tej oddał ropy wypchnąć. Vernon Bartlett służby ochotniczej odpowiadają, 
lord Chatfield ogromne us~ugi. pisze: · że obywatele Anglii, wolni demo-

Trzeba jednak od razu dodać, „Wyjąwszy spotkanie towarzy- kraci, chcą już dzisiaj służyć i bę-
że lord Chatfield należy do ludzi, _skie, ambasador sowiecki widział 1 dą się zgłaszali do wojska w licz- 1 
darzących zaufaniem ..• s:owa kan- się w ciągu trzech I pół miesięcy j bie dostatecznej. 
clerza Hitlera, trudno więc przewi tylko jeden raz z lordem Hali- Ogólne zarysy planu służby wy-
dzieć dokładnie rolę, jaką przyj- I faxem". 1 glądają następują<:o: Połowa lu- 1 

Głosy z zagranicy 
VANDERVELDe I ry przebył w sowiec~ieJ Ros~ 2nJ wo z~~atym~, te ta ~azeta ,,tai> 

· . . lat. Te wspomnienia :ueferuJet;nYj stępuje obecnie „Berliner Tage-
W z~gr neJ prasie socjah- zakończeniu. blatt", który przestał wychodzić. 

stycrne1 wc1 spotykamy artyku· po Idea podstawowa tego p. Frle-
ły. o nie~a:vn.o ~ma~łym hdgij- ROOSEVELT .dricha jest ta, że kultura wlnna-
sk1m SOCJahś~1e 1 ~z1ałaczu Mię- Ostatnie oświadaenia Roose- ~vć w ścisłej korelacji z polityką. 
dzynarodówk.i, Emilu VandCf'~el· velta wywołały wielkie wrażenie C~yta.rny np. - „Polityka i kultu• 
de. W ~statn1m (12) nume~ze f!l'e~ we Francji i Anglii. Zwłaszcza we ra muszą wzajemnie się azapet 
szewickiego . „Soc. \J~'1estn1ka Francji. Jak czytelnicy wiedzą nłać i wzajemnie się warunko. 
tow. Dan daJe na wstępie obszer- pierwotna formuła („graniea St wać". A w innym miejscu: „Rzut 
ny artykuł o Vandervelde, utrzy- Zjednoczonych znajduje się nad oka na historl' poucza, te politr 
m~y ~ niezmiernie sc:rdecznym Renem") . ro-stała sprostowana ka l kultura '!awsze w.zajemnle q 
tonie. Pisze, że w ostatnich swy~~ N' n· j jedn k Francja silniej warunkowały". 
latach Vandervelde coraz bardziej ie m ie a • 
cho łuch sam t _ b ł niż dotychczas, odczuła, że Stany Hitlerowska „kultura" jest g. 
barilej ~ewor~cJnnist~, nybył ba~- · Zj~dnoczone coraz bardziej an~a-1 uzupełn ieniem i służebnicą ktaso
dzlej lewym pontykiem niż za żUJą się we współpracy z blokiem wej i partyfoej p0lltykł. Ale a 
młodu. W swej ostatnieJ wielkiej demokratycznym. nas ni~którzy faszywjący publit:y 
pracy • .Alternatywa" (1933) Van- To uczucie, w spokojnej ~o~ie, ści, piszący o !ulturze, nazywaj! 
dervelde stwierdza umieranie sta- wyraża t. Blum w „Populaire w taką „kulturę - „państwowf 
rego kapitalizmu i dylemat, przed artyk~le P·„ t „Wyjaśni.enie, ~tóre lub „państwowo • narodowł"· 
którym staje ludzkość: albo dykta potwi~rdza • Istotnie, p1s~e, p1er:v ,,KLUCZE BERUNA„ 
torski kapitalizm państwowy albo sze w1adomoścł o ~~t.ad~m~ 
demokratyczny · socjalizm! Natu· Roosevelta wydały m1 się dziwne, W uPrawdzie" znajdujemy iaf
ralnie, Vandervelde stał na grun- to nie był ~tył R~sevelta; ~latego mującą recenzjf teatrah14, naplsa 
cle demokratycznego socja.Jizmu. tet to 0~1adczeme podaliśmy _z ną przez dość znanego pisa,na . . 
Stąd ta namiętność, z którą bro- ~strzeżeniami, które może ~a?21: sowiecki~go Wir'tł o now~ aztu~ 
nił w ostatnich tatach sprawy hisz wi'ł? c~yt~ln~ów •. A~e późnieJSZ-.. teatralnej „KI~cze .Berlina , napł
pańskiej i chińskiej. Nie cofał się wy1aśmen1e me zn;iie?iło tego fa~. ~nej prz~ Fmna. a Ousa. Orana 
nawet przed narażeniem swej po. tu, że. Roose~elt me Jest. ~olenn·1· Jest w Lenmgradue. Sz.tuka to bat 
pozycji w szeregach własnej beł- klem izolacji amerykansk1ej; że dzo charakttrystyczna dla obec
gijsklej partii. zajmuje wyra~ne sta?owisko V: nych n~trojów sowieckich. T„ 

zwracamy uwagę, i~ w tymże walce, zorgani.zowaneJ przez .dy1{ mat wzięty został z d~wn~ c:zr: 
numerze Wiest 'ka" ł tałttry przeciwko demokrac1om sów, gdy podczas woJny ,.a1edmio 
b. ciekawe"w&po~~ienla ~06'o~::. Roose.velt w~jaśnił, te stoi na letniej" wojska rosyjskie wkraćą 
wickich procesach niejaki Gram;i- gmn<:ie pOl<OJu z rQZbrOjenłem; ły do Berlina. Były to CZUJ fry„ 
tykopulo greoki dziennikarz któ- że c~ce wyrwać św!at spod pano.. deryka li-go. 

• ' wania brutalnej siły. Roosevelt Łatwo więc zrozumi~ alcftnł. · 
stwierdza, te stoi na gruncie poli- ność tej sztuki. Podobno ostatnie 
tyki, broniącej niepodległOści (po słowa sztuki - że wojska roayj
łitycznej, gospodarczej I socjalnej! skie przebyły drogi; od Moekw1, .' 
wszystkich narodów. Z tego po- lecz drogi od Berlina do MoakWJ. · 
win.ni sobie zdawać sprawę w nie przebędzie nikł _ wywołuJł , 
Niemc,zech i Włoszech. burzę oklaskbw na wldownL Re. 

Podobne głosy znajdujemy w cenzent Wirta ma różne zastrze
szeregu pism francuskich, np. we żenla co do wykonania sztuki 
„Figaro". (żołnierze Fryderyka są przedata- , 

KUL TURA A POLITYKA wienl ze strony kornl~znej). ale r 

l10lA Z GOR HARCU 
Ou l.AUERA 

Hłtlerowska „kultura'' jest kul· 
turą przedewszystkim PoUtyczn4 
i partyjną. To widać już z poli
tycznego podejścia do problemów 
pedagogktnYch (patrz pra-ce Krle
ka). „Kultura" hitlerowska jest 
pomocniczym środkiem dła :tar 
łocznej polityki zewnętrznej. O 
tym obszernie pisz~ w art. wstęp
ąym „Deutsche Allgemeine Zel
tUng" p. Hans Friedrich. Nawiaso-

znaje, te sztuka ma wiełlcie waJo. 
ry - przecie przedstawia llawq 
przeaztość rosyjskiego wojaka. 
Recenzent bardzo chwali d~łl · · 
wykonawców roll Fryderyka U.. 
Dobrze grali takte liczni w sztuce 
szpiedzy I zdrajcy. Tet moment 
aktualny. 

Sztuka i jej cele są bardzo zna· 
mlenne dta ZSSR. i jego sytuacji. ' •. · 

K. cz. . . ... 
1ło1uh ••• pn, olutrulelt. 
ftormujq łrowlenle, c1y11c101„ 
todnle I btzboleanle, pr&eclwo 
tł1lofołq tworzeniu Ile tluazcau, 
wycfololq 111b1to11ct• 1nllne. 
111• wywolujq prryawycsafenlo. 
Stoaowone IQ rłwnłeł 1lcułec1. 
Ili• • cierpieniach wof:obr, 
••••• I 1techerao, komie, 
Hlclowet, reumolyłmle, orlre• 
"tmle, hemoroldoch I otrfołcł. 

DO NASZYCH aYTELNIKÓW 
Prenumeratę naszego wydawnictwa zamawiać można w dowol. 

nym dniu. Opłata miesięczna z doręczeniem do domu w Warsza-

wie lub przesyłką przez pocztę w. n os "i zł. 2. 5 o 
Przy zamawianiu pisma i przekazywaniu wpłat, prosimy o poda. 

wanie rzytelnych i dokładnych adresów dla uniknięcia opóźnie.il 
w ekspedycji. 

dności męskiej w wieku od 18 do eta) ma być podstawą, zbiomi-
64 lat (w tej połowie około trzech I kiem, z którego czerpał będzie o
milionów będzie miało ponad 45 chotników armia. Instrukcja prze
lał) nie będzie przyjmowana do widuje dokładnie, ilu jakiego ro
slużby nawet ochotniczej, gdyż lu dzaju robot1ni·ków potrzeba, jak 
dzie ci będą potrzebni do zape- wielkie mają byt rezerwy obrony 
wnienia normalnego biegu przemy przeciwlotniczej itp. 
slu w czasie woJny. Dok!adne wy- Znany, poważny t)'igodnik „Eco
szczególnienle zawodów, niezbęd- nomist", jakkolwiek w zasadzie 
nych podczas wojny, ukaza!o się wypowiada się również za dobro· 
faż w specjalnym „Wyjaśnieniu", wolnością służby wojskowej, prze 
wydrukowanym w nak~adzie dzie- cież nie tai troski. Pismo puwiada, 
sięciu milionów egz. Druga poło- że 

wa ludności męskiej, licząca 6 do „w chwili obecnej mamy wszyst 
7 milionów ludzi (w tym cztery kiego razem mniej niż 450.000 lu· 
piąte między 18 i 45 rokiem ży- dzł do dyspozycji. W roku 1914 

FAKIR BITLEBOWSKI 
,(„News ~cle"), 

, 

mieliśmy ponad 650.000. Czy w 
świetle ostatnich wydarzeń euro
pejskich możemy pozwolić sobie 
na to, aby dopomagać Francji tyl
ko ,,symboliczną armią?'' 

„Economist" kończy wyraże
niem nadziei, te patriotyczny in
stynkt demokrat~znych obywateli 
nie zawiedzie Anglii I tym razem, 
że więc wszyscy, którzy odbyć 

służfłę powinni, sami wstąpią do 
wojska. 

••• 
Bardzo interesujące ł o ile się 

nie mY!imy bezprzykładrie było o
świadczenie, które imieniem Rzą
du złożył w Izbie Omln minister 
skarbu John Sim<>n. 

Oświadczył on mianowicie, że 
państwo będzłe pokrywało szko
dy, Jakie obywatele angielscy po
niosą w razie wybuchu wojny. 
Skarb paflstwa będzie pokrywał 
straty spowodowane przez bom
bardowanie nłeprzyjaclelskie! 

Wdowy i sieroty po zabitych w 
razie bombardowania lotniczego 
„cywilach" dostaną takie samo od 
szkodowanie i emeryturę, jak wdo 
W'f. i sierofl ~o tołnie.rzach, ~le-

AdmlnlstracJa 

głych na froncie. lnwa.Udzi cywłlnł 
dosuaną taką samą rentę inwalidz• 
ką, jak inwalidzi wojskowil Za 
zniszczenie domów, spowodowane 
przez niemieckie bomb7 lotnicze, 
angielskie kasy !karbowe i>fd• WY. :· 
płacały odszkodowanit: właśclci_,. 
loml 

Przyznajemy, te plan ten wzbu
dza w nas pewną dozę nieufności. 
Skąd pieniądze na to? Anglia ?:'ł 
ogromnie bogata, to prawda, 
Rząd angielski liczy na to, ie w 
razie wojfly odbije sobie te szko
dy później na pokonanym przed• 
wniku, to równie:! prawda, ale 
przecież w grę będą wchodzHy ·ran 
tastyczne swny. jesteśmy raczej . 
skłonni dopatrywać sit w tym prci 
by zdobycia popularności, nit rze
telnych -zamiar~w. Przeciet dopie- . 
co niedawno wałkowana była spra 
wa odszkodowania dla właściciell 
angielskich statków handlowy.cli •. 
które najspokojniej wiozły tyw• 
ność dla Hiszpanii i zostały napa· 
dnięte l zatopione przez samoloty 
powstańców hiszpańskich. Rząd 
angielski nie tylko sam nie zapro
ponował odszkodowania za to, te 
nie udzielił dostatecznej obrony 
swoim statkom handlowym (do 
czego jest obowiązany). ale: nawet" 
nie usiłował zmusić piratów do wy 
płaty należnych sum. Trudno więc 
wierzyć w szczerą chęć wzięcia 
na siebie takiego trudu, w dodat
ku w okresie ewentualnej wojny. 

Stałe uciekanie Rząd'il angiel
skiego przed radykalnymi posunię 
ciami doraźnymi i szukanie wyj~ 
ścia na drodze kosz'.ownlejszej, ale 
pozwalającej na uniknięcie na
tychmiast()wej ąecyzji, wzbudza · 
glębok'ł nieufność. 

WIKTOR GROSZ. 
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W taszystowskiej Barcelonie Przegląd prasy 
WYOLODNIAlE KOBIETY 

IWOł.AJĄ, CHLEBA, DAJCIE 
NAM CHLEBA! 

Ody faszyści wkroczyli do Bar. 
telony. usłużna prasa faszystow. 
lka roztkliwiała się nad rozdaw· 
nlctwem żywności przez specjalne 
oddziały kobiece. Pewnie tam coś 
rozdawali przy zajęciu miasta, by 
~kazać jacy oni dobrzy, ci fa· 
gzy„cl i jak wszystkiego mają w 
bród. 

. Ale minęło zaledwie kilka dni 
I oto co donosi korespondent k'on 
serwatywnego pisma londyńskie. 
go „Daily Telepragh and Mor
nlng Post" z Barcelony: 

. Setki wygłod11iałych kobiet, z 
któ.rych wiele nosiło na rękach 
dzieci, usiłowały przedostać się 
si:łą do ośrodka rozdawnictwa żyw 
ności w Barcelonie. Poli<:.ja je 
odępchnęła przy pomocy gwardii 
cywilnej i wojska. 
Tłum, . w którym byli tet męż· 

czyźńr ( dzieci, czekał spokojnie 
przez kilka godzin na wydanie 

chleba. Lecz eł, eo byli na czele sem: „Cały zapas wyczerpany WYBORY W GDYNI. •bieg obrad był spokojny. O. Z. N. kolejki, byli wpuszczani w poje- dzisiaj. Próbujcie jutro". "Kurier Polski'• zamieszcza kom nie atakował p. ministra Kwiat. dynkę i w długich odstępach. Korespondent angielski dodaje, respondencję z Gdyni, omawiają- kowskiego: 
Tłum począł szemrat, kolejka roz te zajścia powytsze świadczą, ja. cą odbyte w niedzielę wybory. - .,Nic z: zapowiadanej burzy, nic luźniła się l kobiety skupiły się kie trudności mają faszyści z apro Pismo stwierdza, te w akcji wy- z pogróżek, nic z niezadowolenia, przy wejściu. w tym kraty ze- wlzacją kraju. borczej stosowano bardzo niewy- którem do ostatniej chwili potrzłł lazne zamknęły dostęp do skład. ZACZYNAJĄ SI~ AKTY bredne „metody". Oczywiście, do· sano w kuluarach. Lekkie ozono nicy. Kobiety z wściekłością rzu· ZEMSTY tyczy to w pierwszym rzędzie we powietrze, mają.ce w soble coś cify się na te _k'faty i wołały: chle- Władze faszystowskie zareszto. Stronnictwa Narodowego; pisali- z ujmującego zapachu mydełka ba, chleba, dajcie nam chleba! Po wały sędziego Poares, który są· śmy o tym wczoraj. „Kurier Pol· fabrykacji pani dr. Jum awttais-ltcja próbowała usunąć je, ale to dził generała • zdrajcę Godeda i ski" stwierdza: kiej. unosllo 111-; przez cały czas się jej nie udało. Wywiązała się skazał go na śmierć, tuż po wy. „o. Z. N. ze awej strony robll na aall obrad • 
walka, podczas której kilka ko- buchu rokoszu w r. 1936. Faszy- wszystko, teby ki~ska w Gdyni Dyskusja, poza bardzo niellcz-biet zemdlało. Niektóre, płacząc ści oskarżają ·roaresa 0 procedu· nie była zbyt wielką. Nie udało ll)'ml wy.Płtkami, stała na mler· 
odeS1Zły, ale większość została I rę „nielegalną". Rokosz był wldo· &Ił Jednak tego unlknlłt", eym, a nawet na całkiem nlakim 
parła ku wejściu. Dopiero przy- cznie rzeczą legalną.„ W SEJMIE. poziomie". 
bycie wojska wyratowało policję Zaaresztowano tet Mberatnego W Innym artykule „Kurier Pot- HUMOR w TRZECIEJ" z opresji. Wojsko zachowało się posła katalońskiego Barrobiero, ~ki" opisuje przebieg dyskusji w RZEŚZV brutalnie i okładało wiele kob:et pod zarzutem, że jako adwokat budżetowej komisji sejmowej nad • „ karabinem. Na drzwiach skład· I bronił członków anarchistycznej J budżetem ministerium skarbu. 1 Mlnlstet propagandy „Trzeciej . nicy ukazała się kartka z napl· Federacji. Wbrew przewidywaniom prze· ~ Rzeszy p. Goebbels usunął z Izby • ,._, __ ... ..,..,,..,._,_ kultury pięciu „konferensierów" 

Ref erat generalny budżetu 
Obyczaje w KomisD seimowei 

kabaretowych, co jest równozna· 
czne z zakazem występowania na 
obszarze całych Niemiec, a więc 
właściwie jest skazaniem na 
śmierć głodową. Sam p. Gobbels 
zamieścił w ,.Volkischer Beobach 
ter" artykuł uzasadniający to wy 
kluczenie, spowodowane jak pi· 

li Bolechowie 
I mowu musimy apelować - w 

im~ ._ okólnika p. gen. Slawoja
Skła.tlkowskie-go - do wlad: wyż. 
nych. by zechciały „wpłynąć" na 
„czynniki odnośne" w Bolecho
wie. 

Po zakn6ezenha ol>rad kemlayJnych 
nad pouczególnymi cz~ściami · budżetu 
za·brał w irod~ głM eprawO&dawca Po 
nerelny poa. Sowiń&kl. 

Mówca podniósł na wstępie, Jak 11a
prężenie polityuue w Europie d1ial11 
hamująco 1111 w1Toat konlunktufJ. Na 
wiclq a.kalę realizują zbrnJenJa Anglia 
ł Francja. Dotychuuowa praewap dy• 

nami111111 pc1 atrónle pe6etw totalnych 
101hje co-rH bardziej opanowana pne1 
ebpensję goapodal'e" państw clemokra· 
tycznych. Rzetu nlemiec.ka eona wi~ 
k.szy 11aci&k. k.ład1ie '"' rosw6j 1wego 
eksportu. ale I Anglia wykazuje wielkie 
r.afnleł'elOWanle ryakaml zbyhl. Wam.· 
gaJł 11~ 111 wyełłki Włoch aa poln ak· 
tywnołci 101pocJarczej. Powstaje cora1 
W)'1'~niej U.nili podziału mi~dzy dwoma 
zbrojnymi obozami. 

Ten lltaG rsee1y wywarł wpływ deey· 
dnj11ey a1 pnebłe1 koaiank.tury roku 
1938, ocaywUde talie w Poltce. 

I iam, w tym Bolechowie. so 
fDYbory samorządowe. Zgłouono 
nas.ze listy. Otr:ymali&my teraz 
depeszę se skargą, ie i p. prze
wodniczący Głównej Komisji Wy
borczej i pp. funkcjonariusze 
ml.ejscy poświęcają swój cenny VI Pohce nłepewnoU koniunktury c:a• „:WYWIERANIU NACISKU odbiła ni} pnede wnytłkłm aa eeaacb, 
na wyborców, którzy podpiMJli swłuzcaa w rGJnletwłe. Straty n1 pro. nasze listy, by ei podpisy 311HJje dukeji shoioweJ w por&wnaala 1 ro-try·t:!o/ali. -. kłem 1937 keta łlfleJa}ne oblleza;. aa 

Najwidoczniej, niezbyt sl.awne 100 mrln.. sł. Spadek eea w Polaee Jed 
tradycje „wyborów Badeniego" Jednak macmk .me;..,., m w burych 
utrioalily się a.i w Bolechowie po ~o u.Ja• 
pr~ "?kolenia, choc!4~ Bole-"" ca Na .,.a ......... bpłtałe..,.. rei ~hór.o. me zaznał. dtJWnU!J be~po- Temat to stary, a Jednak Mety, 1931 hyl ebetea pc1wałaeJ pr&hy ty. .~ednio wyborow ,.Btulenioia- ~ ul' . • • ..l- I N n ł skich"„ Niechże Min. Spraw We- ~e na icy wc11P p1e1U4~ ety, doweJ. us a.pan;_ nensewy muda 
umętr;nych przerwie owq nie przy Proszę powiedzieć ulica która? praełnyłm~!_~ ae~: rwa•~ 'ko hl b · • --' · ea I 1'1111 a __...; sw ... se• t.ea ...._ ~ ru ied.z'i:+c u Y nic truuy- Tam gdzie WOLANOWA jest tnl 1t1ł 1tua„ .On7. Jekll p1111b -
cypiie 84-' AR. Kotektura. 1łtlła ateAU1kewo rychło otenowam, te 

uwdsi~umy „ ..i1tree •MYdt lta• 

MAŁY FELIETON 
ków, k.tór• aniemniliwł• gro11111dseale 
poważnych rezerw płJGDo.lcł. 

Epokowr wrnalazek 
Co do widoków u najibllieq przy-

11łcHić, to 1prawozdawea 1eneralny przy· 
pmar-. łe mana w górt rnpoesnle sit 
ponownie, choe w awolnlouym tempie. 

W każdym wynalazku główną 
rzeczą jest zasada, udoskonalenia 
wykonujq przeważnie już inni. 
D~ _ _l$ź~js_zy gramofon poruszany 
tlektrycznościq tak jest podobny 
do pierwszego fonografu Edisona, 
jak pię$ć do nosa, a może jeszcze 
m"ie}. 'Wynalazca prochu strzelni
c~ę;go mnich Szwarc zemdlałby na 
wldok ,d.zlsiejszej najcięższej arty
ledl lub karabinu maszynowego, 
wyrzucającego do tysiąca kul na 
minutę. Wynalażca parasola w swo 
ich. najśmielszych marzeniach nie 
śnił o roli, jaką jego wynalazek 
odeg;a w Europie w czwartym 
dztesiqtku lat XX wieku, pierwszy 
zciś twórca parlamentaryzmu z pew 
nościq przeil'raca się w grobie na 
widok niektórych dzisiejszych udo
skon(Jlonych parlamentów oraz za
sia_dajqcych w nich „wańków. 
wst-hri <ów". 
~ tym ostatnim wypadku ma. 

my do czynienia ze szcześliwym 
sk'Ojarzeniem dwuch wynalazków: 
przedstawicielstwa ludowego z po
pzilarnq rosyjską zabawką dla 
dzieci. Zbyteczna dodawać, te ani 
pierwszy prymitywny parlament 
nit byl podobny do dzisiejszego 
udoskonalon"3'71(), ani pierwsza za. 
bawka „wańka-wstańka" w niczym 
nił przypomina dzisiejszych „wań 
kóiV.wsfańków". 

Grunt - powtarzam - jest jed
nak zasada. 
Dziś mamy do zanotowania no

wy wynalazek który - z biegiem 
czasu udoskonalony - może siat 
się epokowym i dokonać przewro· 
tu w świecie. 

W Ameryce, w kraju wynalaz
ków ukazały się w sprzedaży tecz
ki z patentowanymi zamkami. W 
zamku tym znajduje się ukryty me 
chanizm, który ryczy jak syt ena 
fabryczna, gdy ktoś niepowołany 
nie znający mechanizmu, próbuje 
teczkę otworzyćA 
Łatwo -się domyśleć, te w Amt• 

ry;e cho~zi o udaremnienie napa- M6wea prZJWl•mJe aurą wacę do 
dow na mkasentów. Bo proszę akcji 0 poprawr eea aboia. Od tego za. 
sobie wyobrazić sytuację bandyty leir sdolnoić k.on•-Cl'.łm w.t. 
uciekajqct\:."'O ze zrabowaną teczką, 
która ryczy i alarmuje przechod· Po reknde genenlarm ubrał gfo1 
niów l policję. p. włćeprem* I mla. Skarbn lai. 

A teraz niewątpliwie nastąpią -Kwiatkow.W.. 
udoskonatenia. Od teczki inkasen-
ta do teki ministra tylko jeden 
kro~. 
Wyobraźmy sobie, te w króle

stwie Serdanii lub w republice Mi
noderii wybuchło przesilenie rzq
do:vt. 

Król Serdanii lub prezydent Mi
noderii powierza generałowi Ikso
wi lub metropolicie Ygrekowi -
dziś przeważnie wojskowi lub du
chowni stojq na czele rządów -
utworzenie gabinetu. 

Zaczyna się procesja kandyda
tów do tek. 

- Proponuję panu tekę sprawie 
dliwości - powiada szef rządu do 
kandydata na ministra - zgadza 
się pan? 

- Zgadzam sit - odpowiada 
zażenowany kandydat. 

- Więc proszę przyjąć tekę. 
Kandydat na ministra zaledwie 

dotknął sit teki, a ta podnosi ryk, 
jak gdyby jq ze świńskiej lub kro. 
kody lej s'~óry obdzierali. 

Teka znaczy sit dostala się 
w niepowołane ręce. 

Po długich poszukiwaniach znaj 
dzie się wreszcie kandydat, w któ· 
rego ręku teka zachowa się z ca
łym spokojem i ten otrzyma nomi. 
nację. 

Epokowy wynalazek! 
Rządy będą się składać z ludzi 

wyłącznie powolanych, a każdy 
minister będzie właściwym człowie
kiem na właściwym mlejscu. 

Wszystko to będziemy zawdzię
czall udoskonalonym tekom z a/ar· 
mu;qcym zamkiem. 

/'!den tylko warune'c musi byr 
prz'!strzegany: ażeby tarnek się 
nit popsuł. ULTIMUS. 

Przem ~wionie wlrepremlera 
Kwiatkowskiego 

(W STRESZCZENIU) 

KonlunktJra I dekoniunktura 
zmieniają się, jak w kalejdosko
pie. Zawodzą wszelkie pia.ny, nie
zależnie od tego czy wypracowane 
przez ustroje demokra.yczne czy 
to:alistyczne. Należy wobec tego 
postępować trzeźwo i bez skoków 
w niepewne, nie trzymając się te
orii, lecz pos : ~pując wed:e me:od, 
które dają zawsze pozytywne re
zut :aty, niezależnie od ustroju. Me 
todamł tymi są przede wszystkim 
równowaga budżetu, popieranie 
produkcji i utrzymanie właściwe· 
go stusunka produkcji do kon· 
sumcjL 

Na tle ogólnej syt-.1acji wydaje 
się, te r. 1939 będzie szczególnie 
trudny dla Skarbu Pańs'.wa, choć 
może nieco łatwiejszy dla społe
czeństwa. W tej sytuacji szczegói 
nie nalety unikać licytacji haseł. 
W sprawie Inwestycji Rząd do
tychczas wykonał program na 100 
proc. i ma nadzieję i dalej go wy
konywać. Należy jednak przypom 
nieć, te wzrasta zad'.użenie i że 
koszt obs!ugi d'ugów dojdzie po 
latach do miliarda złotych i może 
wówczas być wyższy, niż wydatki 
na wojsko. 

jeżeli chodzi o sytuacJł praco
wników państwowych, :o Istotnie 
uposażenie Jest oaogół małe, je
dnakte za ostatnie trzy la!a ogól· 
ne dochody Skarbu wzrosły o 150 

młlj. zł., a wzmotone wydatkł na I sze, publlcżnym usiłowaniem 
pracowników wyniosly 190 młlj. przez artystów ośmieszenia lnsty
Cyfra ogólna wydatków na praco- I tucji, partii I państwa. 
wników jest za wysoka I nie po-I „Dziennik Bydgoski" streszcza 
zos:aje w żadnej proporcji do do· ten artykuł, P.O czym pisze od sie. 
chodu spo!ecznego. jedynym wyj-1 ble: 
ściem jest zmniejszenie rozpięto· ,.Piszący te słowa był w !!erll· 
ścl między uposażeniami bez zmia nie w roku ubiegłym l został po-
ny globalnej sumy. Da się to osłąg l częstowany przez pok~rnych oby· 
nąć przez zmnJejazenłe wyższych watell Trzeciego Reichu takimi 
uposażeń. dowcipami, te Ich w tadnym wy-

W związku z wnioskami poseł- padku na piśmie powtórzy~ nie 
sklmi i tezami OZN. co do wskrze mote. Wiedzieli oni, te za Ich pu. 
szenia akcji odd!utenlowej dla rol szczenie w obieg grozi co naj-
nictwa wicepremier przypomina, mniej obóz koncentracyjny, ale 
że wypowiedział sl~ w sposób zu- mówili 1 • jakim szelmowskim za 
pełnie s!anowczy przeciwko tym dowolenlemt Im bowiem więcej 
projektom, z drugiej zaś strony Illo ludzi uchłka, 1m sit bardziej 
Rząd poczynił szereg poclągnłęł ponure mlny urzvdowe narzuca, 
konkretnych celem udzielenia po- tym bardziej będ4 s1„ oni odp~ 
mocy rolnictwu. łać włdnlt w cym politycznym 

Praca 
dr. ludwika Raichmana 

Dn. l lutego dr. L Rajchman 
opuścił staGtO..\'isko Dyrektora Sek
cji Higieny •,y Sekretariacie Lig: 
Na.rodów. Mianowany w 1921 r„ 
gdy działalność Ligi w sprawach 
zdrowia istniała jedynie na papie
rze, pożegnał się z Sekretar.atem, 
gdy prace w tej dziedz.inie nabra
ły wielkiego rozgłosu. 

P:-zez 17 lat dr. R:1jchman orga
nizowai z ramienia Ligi m:ędzyna. 
rodową służbę zdrowia. Między. 
narodowa praca zarówno w tej, 
jak I w innych dziedzinach polega 
na zorganizowaniu, na skoordy. 
nowaniu wysiłkółf· poszczególflych 
państw dla dobra I wygody wszyst 
kich zainteresowanych. 

Zilustrujmy to na przykładzie: 
w Singapurze powstała staraniem 
Ligi Informacyjna sta.cja epide
miologic~na, obsługują~a całe wy 
brzeże Azji I część wybrzeża Afry 
ki, czyli cały szereg krajów. Poz·: 
tym stacja ta obsługuje wszystkie 
statki kursujące w tej części świa 
ta. Informacje dostarczane są 
przez poszczególne kraje, przepi
sy są wydawane przez władze Io. 
kalne, a rola międzynarodowej 
stacji polega z jednej strony n: 
skupianiu tego materiału informa~ 
cyjnego, a z drugiej na komuniko. 
waniu go wszystk:m zaintereso
wanym. W ten sposób każdy sta
tek, z góry poinformowany jest 
przez radio o istnieniu niebezple. 
czeństwa epidemii w taki.:·h i ta
lcich portach, a katdy port o sta~. 
ku, na pokładzie którego zostały 
skonstatowane wypad-ki choroby 
epidemicznej. 

Inny przykład: katdy kraj pra
cuje nad ulepszeniem swej służby 
zdrowia, a międzynarodowa orga. 
nlzacja pr::cuje nad udostępnie. 
niem dla wszystkich osiągnięt, u
zyskanych w poszczególnych kra. 
Jach. W ten sposób doświadcze
nie jedny·lh staje się dobrem wszyst 
kich. 
Każdy kraj produkuje teki, wy. 

daj~ przepisy, prowadzi statysty. 
ki, a międzyna.rodowa organizacja 
wpływa na ujednost-:jnlen!e wszyst 
kich tych wys:łków aby praca jed. 
nego kraju w razie potrzeby mo. 
gła słutyt i innym. 
Cały szereg środków leczni

czych istnieje w ograniczonej za-

ledwie ilości. Między~arodowa 
organizacja dba o stworzenie do
statecznych na wypadek nagłej po 
trzeby zzipasów tych srodków i o 
zorganizowanie kh dystrybucji w 
normalnych warunkach. 

We wszystkich kulturalnych o
środkach uczeni pracują nad wy. 
nalezieniem sposobów \\alki z 
chorobami, dziesią.tkującymi ludz
kość. Międzynarodowa praca w 
tej dziedzinie polega na zorgani
zowan.iu tych poszukiwań w celu 
z:;pobieżenia powtarzania zbęd
nych doświadczeń, przerobiony.h 
jut gdzieindziej, oraz na skupia
niu wszelkich uzyskanych wyni
ków w specjalnie wyznaczonych 
ośrodkach. 

Poza taką typowo międzynaro
dową pracą koordynacyjną, ogM
niającą bardzo liczne dziedziny, 
Organizacja H:gieny Ligi Narodów 
wie!()kirotnie bywała wzy,..ana do 
współpracy z władzami danego 
kraju ,w celu racjonalnego zorga. 
nizowania narodowej służby zdro
wia (opracowanie planu, „wypo. 
życzenie" rzeczoznawców, itd. itd.). 
W wypadku ChJ.n, które zwróciły 
się do Ligi o tak pomoc, praca ta, 
rozwijając się, przybrała formy 
znacznie szerszej technicznej 
współpracy Ligi w uporząd1<0wa
niu niemal całości tyda chińskie
go. 

W całej tej aikcji dr. L. Rajch. 
man bezsprzecznie był jednym z 
głó,.,•nych inicjatorów i organiza. 
torów. Odszedł z Ligi Polak wiei. 
kiej pracy i wielkich zdolności. 

Pokurłlawanla 
Na głodne dzieci Hlszpanłł 

Broni.sław Szymański zł. 5 
Zamiast prezen:u dla odjetdta

jącego kolegi do Argentyny -
składają koleżanki i koledzy zl. IO 

J. Peretja :kowicz zł. 3 
Zamiast kwia:ów na trumnę 

tow. Romana Broeckera zł. IO 
W dniu urodzin siostry - skła

da Ida Genachow z Pińska .. zł. 5 
Na Robotnicze Towarzystwo 

Przyj. Dzieci 
A. Metelski ze Zgierza zł. 5 

Na Samorządowy Fundusz 
WybOrczy 

A. Me!elski ze Zgierza zł. 5 

„witzu'· i to nie tym ocenzurowa 
ll)'m, tątelektualnym konteransJ9-
ra kabaretowego tylko w gr11'" 
. bym, ulicznym żarcie, pełnym nie 
nawlści dla retlmu l dla t,ych -
którzy na Dim pasoeytuJt. So-

wtety są, tego jeszcze l~ 
przykładem. 

Ą.rtykuł Goebbelsa jest znamfen. . 
ny. To nawet nie jest polowanie , 
na wróble z armatlł. to jest ra• • czej wystrzał z najclętuej Berty, 
popełniony: bez najmniejszego ~ 
czucia humoru. Wystrzał, któ17 
może tylko przekonać o Jednym. 
te władcy 1,Trzeciej" Rzeszy ·nie 
muszą czuć Ili~ pewnie w •lodle. 
jeśli tak bardzo boJll Ilię dowct. 
pu l ~e najbardziej czuły stał 1110 
pewnie sam Goebbels, o któregct 
niełasce tak wiele li-; obecnie m6 
wl, wlątąc nazwisko z afeMł mi
łosną z piękną Lidią BaarOWł"• 

,,ROOSEVELT I EUROPA''• 
Pod takim tytułem ;,Polonia'' o

mawia znaczenie mowy prezyded 
ta Roosevelta: 

"To, te po trzech dniach · zwło-
ki, w czaaie których cała praa 
amerykatulka 1 europejska ,._. 
wodz1la mv szeroko nad ~ 
Acłlł słów prezydenta Roosevelta, 
niedyskrecje dzłennlkarskle llOlft& 
ły w ostrej formie zdent«lllto,.'~ 
przez aa.mego Rooaevelta na spe
cjalnej konferencji prasowej, nłct 
mn1enlło juł ... niczym S)'ŁU&C,1!.. 
DemenU zrozumłano jako krok n. 
esej formalny, podyktowany bał'
dzk!j polityq wewnętrzną. Sta
nów, nit poP&daml l względami 
zagranlczno-pollcycznyml. ~ 
no te! w rozentuzjazmowanych 
stolicach demokratycznych. jak I 
w rozgoryczonych stolicach 
pa6stw totalnych llłe p~· 
Je si-; wagi do tego, jakich llł6w 
utył prezydent stanów na taj• 
nym posiedzeniu (a tego tyllco 
dotyczy dementl), ale do faktycz 
nycb jego poghłdów na. sytuacjf 
łwtatoq l do czynów. A ładne 
dementi nie mote ztnłenlt tego 
faktu, te bombowce ameryka:A• 
akie wzmocnilł flotf powiet.r2lną 
Francji 1 Angttl, tadne dementi 
nie zmlenla te! faktu, t.e Prez)'· 
dent Stanów prowadzi nanid ' &me 
rykal\aki w duchu wtlsonowakim, 

· przygotowuj!łC go zwolna, ale zdG 
cydowanle do odegrania . decydu• 
jącej roli w ewentualnym koD· 
fllkcle europejsktm. 

CZY MONARClłJA 
W ,,NARODOWEJ" HISZPANU 

,,Nasz Przegląd" przewiduje, te 
w „narodowej" Hisz.panii będą 
czynione usiłowania do restytucji 
monarchii. 

„Zastrzeżenia Mussoliniego w 
sensie przestrzegania zasady ab„ 
aolutnego ,,nlewtnłcani& · się" 
państw trzecich do przyszłego 
ustroju Hiszpanii, wywołały w 
Londynie dość mieszane uczucia. 
Będziemy zapewne śwładkamt 
dość dramatycznej rozgrywki o re 
atytucję monarchll w „białej" 
Hlszpanll, wiadomo bowiem, że 
trzeci syn b. króla Alfonsa 28-let 
ni Don - Juan kandyduje do tronu 
1 w tym charakterze wystosował 
do gen. Franco telegram gratula
cyjny. Pretendent hiszpa.Mkl o. 
trzymał wykształcenie angielskie 
1 llłużył nawet w brytyjskiej flo
cie wojennej, otrzymawszy rangę 
porucznlka rezerwy. W ostatnich 
latach przebywał jednak stale w 
Rzymie, wobec czego naleey przy 
puszczać, te w chwili wysunięcia 
planu restauracji monarchicznej 
przez dyplomację brytyjską, fa
szystowski partner Cham berlalna 
nie będzie czynił wleiktch trudno 
ścl, zwłaszcza gdy kstątę Don
Juan zarejestrował 'Ilię jv+ w ,,F& 
landze" gen. Franco-

S·EK. 



Str. &-

Dzi'eje miłości Dantego Nawet pesymiści nie przewi!ywali, że sytuacja jest tak poważit~ 

Ciekaweszue1ó1Jzffdanailrieksze1opoe1JXH1wieku Cyfry ktore krZYC=Z~- \ 
:.J Dant~ - wiemy przeważnie 

tyle, że napisał „Boską komedię" 
i ze _ko.ch!łł się w Beatriczy. 

śmiech, . k.Hde ełowo . pr&elewa w 
atrofy. Nie jest jui nietimiałym 
młodzieńcem, ale , znanym . w ca· 
łej . Florencji elegantem, głotinym 
poetą, trubadurem; otoczonym ro
jem piękny.:h kóbieL Gfo.śna je· 
go Oda, zaćzynająca 1ię od 6łów: 
„Donne ch'aventa intelletto d'a· 
mDre ..• " zna;duje się na ustach 
całego miasta. Dante, wzorem pro
wansalskich trubadurów, uprawia 
na zmianę sztukę w-0jenną, miło· 
sną i poetycką. Szczęśliwy okres 
ten trwa jakieś ez~ć lat, poczym 
na~tępuje ,katastrofa: . w 1290 r. 
Beatricze Pontinari umiera w 
dwudzie&tym czwartym roltu ·. swe· 
go życia. Poeta opłakuje ją, a na· 
wet zamyśla ·wstąpić do klasztoru. 
Jeduakże jego .otoez.enie odciąga 
go od tego zamia·ru i Dante po· 
cie.za si~ po stracie · •ltochant'j 
nauką, .to znów rozrywkami. W 
dwa lata po śmierci Bea~ie?:y 

DHllte ma wizję. z tą chwilą Dan· 40. p' ro' '· c1z1·e·i 0 11us· !CZI szkole nie UklliCl1111111J DIJl!l 4 otljdałów_ 
te-trubadur znika na zawsze, na· U ~ • 
tomiast rodzi się Dante-wędro- . . · . 
wiec wszystkich kręgów ziem· 1 Wiadomo powszechnie, : że obO
skich~ piekielnych, czyścowych i' .wiązek szkolny . nle jest u nas -do. 
niebieskich. tycbczas wykonywany w całej pel-

ni. · Mało kto Jednak . zdaje sobte 
sprawę z rzeczywistego stopnia 
realizacji ·tego obowiązku. Według 
danych urzędowych poza szkołą 

niem czterech OddzialÓW. • T r 
Ciekawe szczegóły o dziecin· 

~,-m i . mfodzieńci:y.m okresie ży· 
cia Danteg-0 przyn-0si szkic człon· 
ką .. Aka·demii Francuskiej Louisa 
Gillet p. L „Mfodość poety". Gil
le~ na podstawie zebranych do· 
k~mentów, przedstawia w nastę· 
pujący sposób spotkanie Dantego 
z Beatriczą: 

• · . I , 1 

· · pozostaje około .to - 11 procent 

N a S Ze C' za s"' całkowitej liCZby dzieci podlegają· 
-' cycb <>®wiązkowi szkolnemu. W 

o·ar~usz . 'wsr ... .c.1czesne· 1· bistor. li rzeczywłstośd jednak sprawa 
U l>rzedstawia aię o wiele gorzej. Z 

Diariusz historyczny ostatniego 
ćwierćwiecza (1913 - · 1938), a 
więc obejmujący wojnę światową, 
rewolucję, przewroty, katastro'fy 
at do · l<ryzysu czeskiego· włącznie 
- zawiera · wielkie dzieło, owoc 
mrówczej pracy Stephena King-
Halla, wydane u .~Nicholsona i·Wat 
sona" w Londynie p. t. ,;our own 
Times", (Nasze czasy). Dzieje P<>· 
lityczne, społeczne, ekonomiczne 
całego globu ziemskiego w ciągu 

ostatnich 25-ciu lat, ułożqne . w obllczefa ogłoszonych przez Jnsty„ 
chronologiczny bieg · wydary;eń, tut Spraw Społecznych (w publł
miesicią ·się na U50 .stronach kacjł p. t. „MłodZież sięga po prL 
wielkiego . foliału, zaopatr"zonego cę"), wyn!ka, że spośród ·dzieci, 
_w pełną ,bib.liografię._i specjaln~ · m. opuszczających szl<ołę powszechną 
d_eks oraz ~1cz:ne an~~~Y· . Dz1C?10 tylko jedna trzecia ogólnej liczby 
to --: zda111.1em powaz~ego „Obs~r przeszła całkow:ty kurs nauki, _ a 
vera - nieodzowne Jest dla każ zaledwie jedna szesnasta pctiarla 
de'go .czołwieka, .. zajrr.mjącego si! wykształeenłe w zakresie pełnych 
badaniem sytua~JI m1ętlzynarodo siedmiu klas. Ogromna większość 
wej naszego -świata opuszcia szkołę przed ukończe-

Dnia 1 maja ·· 1274 roku patry· 
cjusz florentyński Foloo Portina
ri wydał wielkie przyjęcie z oka
zji . pojawienia się wi-0sny, jak to 
było ówcześnie ·· we zwyczaju. Za· 
prosił więc wszystkich . sąsiądów, 
a między nimi sta.rego Alighiero, 
który przypr-0wadzi~ ze 'Soiłą dzie
więc:oletniego syńka ·Duran te. 
Podczas ·dziecinnych :zabaw'. mały 
Durarnte ~}śniony został pmtaci4 
córeczki · gosp-0darza, ośmiolet· 
nfoj Beatri~, zwanej powszeeh· 
tiie Bfoe. Mały Durante . (czyli 
Dante), : który · może wM2iał ' ją 
już popriednh ale po ra~ pierw· 
szy miał sposobność bliriszego ze• 
tknięcia się z rówieśniczką, zo
stał zupełnie urzeczony. Tr.al zrzą 
dzil, że Dante i Beat.ricze zoha· 
czyli się dopier.o w dziesięć lat 
p<>t-em. Ona -była już dorosłą pan· 
ną, a Daillte · nieśmiałym młod·zień· 
cem, wniebowzi~tym, · gdy usły· 
ez11ł skierowane do 1iebie jej sło
w11. W kilka dni po tym spotka· 
niu Dante ma sen: widzi Miło@ć 
pod postadą młodzieńca trzyma· 
jącego w ramionach uśpioną Be~ 
tricze. Beatricze je1t naga, owi
nięta w blaclopurpurowe prze· 
ścieradło. Młodzieniec ten trzy· 
mał w rrce gorejący przedmiot. 
.,Popatrz! : To twoje serce!", po· 
wiedział do Dantego 1 obudził 
epiąeą Beatrix, dając jej do uca
łowania- i zjedzenia to serce. Po
tę;n sen rozwiał eię, ukazując za· 
lan1! łzami twarz młod~ieńea. 
Dpit-ę po obudzeniu się przelał 
swój sen w formę sonetu, posy
łając g0 anonimowo do wybit· 
nyeh . po~ówez.a~ we Florencji Ji. 
teratów. O sonecie tym zaczęło 
wkrótce 111-ówić całe miasto. Dan
te ~aC%"yna pisać: każde spotka
nie z · Beatriczą, każdy jej U· 

Rzeczy ciekawe i .nie~byt · znane 

Polacy w historii Francji 

. W śwletle szczegó!ow.ycb cyfr 
wygląda to tak, że dol:{ladhy 
odsetek opuszczających : szkolę . ·ze 
świadectwem ukończenia, :; '· etyli 
tych, · którzy przebyli w :szkOle 
przynajmniej siedem . lat i w ciągu 
tego · czasu · przes'Zll , pełny kurs 
nauki wynosi zaledwie 32.4 pro
cent ogólnej -liczby "zapisanych do 
szkOly dzieci. Przeszło 40 procent 
wycbodZi ze szkoty n:e ·. pkońci~-
szy nawet czterech· Qddzialów ~ 
są to półanillfabeci, · a w , najlej)-. 
szym wypadku· kandydae1 .na t . zW. 
analfabetów powrotnych; kłórey ~ 
ledwie umieją . c'zytat, " p.isa'ć1 ł ' ra
chować i często już · w parę lat1-po 
opuszczen:u szkoty . , zapominają 
czego S:ę nauczyli. W'!eszcie okó
ło ·2s proc. ogółu stanoWią a;··któ. 
ny wprawdzie przeszli p0na'd "kfa>. 
sę czwartą, ale nie dotarli do Ida• 
sy siódmej (wśród nich pewien 
Odsetek przypada na przechodzą· 

cycb z klasy VI do szkół średnicN·· 
Nie są ,to półanalfabęci, ale w k~ 
dym razie wykształcenie łeb pozo~ 
stawia dużo do życzenia. ·, 

P111rad1 · Sfanisłiwa lask[e1o~t11warJ1sza broni Franciszka I 
Tak przedsławi:a się w· rżeczY.Wł 

stości realizacja obowiązku Siko,_ 
oego. Nawet pesymiści n:e przy.~. 

puszczali, ·że sytuacja jest tak J>Oi' 
Wkrótce ukccte się książka dr. roku 1515, ·po śmierci Ludwika 

Xll. Łaski należał do najbliższe· 
go otoczenia króla i cieszył się 
wz.głędarlli monarchy. Brał dn 
udział w historycznej bitwie pod 
Padwą, w r. 1525, która skończy. 
ła · się klęską Franciszka i niec;po· 
dziewany,m dla cesarza , Karola V 
zwycięstwem. W bitwie tej Łas
ki uchronił swego .suwerena, któ· 
ry spadł z konia, od ciosu śrnier-

telnego jednego z napastników, 
ale już n.ie m,ógł przeszkodzić wzię 
.:iu króla francuskiego do niew,oli. 
Wspomina o tym bohaterskim czy 
nie Laskiego poeta niemiecki Hol· 
torpp .w r. 1548. Sam Łaski zresz. 
tą także wpadł w ręce wroga, ale 
został przez rodzinę wykupiony i 
wrócił do Francji, oddając się do 
dyspozycji Królowej ·Matki, · re. 
gentki Ludwiki Sabaudzkiej. Re· 

gentka powierzyła dzielnemu Po
lakowi misję udania się do cesa
rza Karola, celem wyjedna·nia od 

ważna. .. · 

. •. ~ .. 
niego godziwych warunków uwol Z d • •· k•e · 
nienia królewskiego jeńca. laski . ape y n1em1ec .. 1 ~; 

Stefana Włoszczewskiego p. t. 
„Polacy w · Historii Francji''. 
Autor, który jest sekretarzem ge. 
neralnym ·Instytutu Naukowego Ba 
~ań nad t:migracją polską, we 
Francji, na kartach swej pracy 
wskrzesza zapomniane bądź nie· 
znane społeczeństwu polskiemu po 
stacie wybitnych Polaków, którzy 
oddali wybitne uskigi naszej so. 
jus?niczce i z tej racji znaleźli się 
na kartach historii francuskiej. 
M. in. autor przypomina postać 
jednego z pierwszych wojaków 
polskich we Francji, Stanisława 
Laskiego, krewniaka kanderza ja 

.......,._~-------

udał się w podrót do Hi~zpanil Objawy wzmożonej propaga.,J,dy 
jako ambasador Ftan(ji i po rót· niemczyzny n.a ziemiach polsk~li 
nych przygodach - musiał sto- zaczynają się uja.wni.a.ć również 
czyć bitwę z korsarzami, a sam i w stosunkach księga.rskiCh. ·Oto 
zabjł czterech Maurów - ciężko w ostatnich czasach wlaścictek 
ranny przybył z Barcelony do Wa istniE-jącyck w za.Chodniej poi.ac-i 
!encji, gdzie więziony był w zam- Polski księgarni ni.emieckich. za. 
ku Franciszek. Łaski wywiązał pomnieli nagle, że władają :wca;. 
się · doskonale z powierzonej mu fe dobrze ję:yk.iem. polskim ida.k. 
misji i wkrótce na czele orszaku 11/s:;e ,.Przegląd Księgarski" ~ 
królewskiego wrócił do Francji. zarzęli nagle w korespondencji clo 
Wdzięczny Franciszek otacza go u:yri.atvców polskich używać wy
względami i znów powierza misję łącznie języka niemieckiego. 

N °•0ś" · nteriickie 
~La~~~~w~~~ • . 
towarzyszem broni niezwykle wa· Cblopski Sw·at . 
lecznego króla francuskiego Fran-I W tych dniach , wyszedł z dru
cjszka I, któ·ry wstąpił na · tron w ku pierwszy · numer no~go mie· •!Im ____ .,..___________________ aięcznika epołeczno • kulturalne-

go i literackiego „Chłopski Świat" 
pod redakcją p. · Niećki, w którym 
m. in. ukazały się artykuły Wik· 
tora, Stefana Kory, MłodDżeńca, 
sekr. gen. Str. Lud.owego Gru
dzińskiego, red. Niećki. 

: ·: łmerJkańika na~emia lileratuey 
, i · iel orrginal~e zwrcziie 

!i~ podają z ~ew Yorku, ame· Art and Lettcrs", wybór nowych „OmnibOOk'• 
l1-~ska ,,Academy of Arts and członków jest więc tym -samym O• arii ciekawy pomysł 
Be~ter.a~ wybrała ostatnio czte· graniczony. Na nowych akademi· amerrkańSki 
rech nowych członków. Akade- ków wybrano: pariią Ellen Glae- W A k ł · 
m1a ta liczy 50 członków, przy. gow, która zajmie krzesło nr. 38, . d mk erl!tce cku _aza się 

0
now! 

k · d ak d 'k • · .a.ki k ł . . . perto y i era i p. n. „ mm-
~?:DJI kaz 'ly a. e?11 ZBJmUJe ~--e • zawGa owBa o pdo sTmh1erc1 b-Ook". Miesięcznik ten zawierać 
B1Cl& e o res one mtejsee, 01Znaezo· \XlQ<rge a rey amar a; orn· b ~-· k 'd · · .• 
· '- ) · · W · W'ld k • . · k ęll2lre w az ym numerze pięc ne AO eJnym numerem. raaae tona i era, tory za3m1e rze- 1 h . •· . k • L' • ·· k • · k d 'k • ło 2 . O popu arnyc pow1esc1 w s roeo· lll.µe-rei torego z a a em1· ow, s nr. , osi.erooone przez wena . I . K • d 

ni>wy członek zajmuje jego miej· Wistera; Wille Cather, która jest neJ 0{mxe. lllZ Y nuf'er •1~0 

·~~ · Należy d-0dać, źe członków szóstą kobietą w Akademii i Ste· pdzo~y1s2o3wego ~adg~!_Y1'
0 . iczyc .t

Ak d .. A k • sk' . hi l v· B • M. • te stron rUAU, a cena JC-
a• e?1tulk mery !11!d teJ wył ~- , p ienh ad ~nhcent e~ehta. k tdeJs~ I go wyniesie tylko 50 •centów. Nu-

ra 11ę y o z posro przy-na· ez- tyc woc ostrtmc a a emt· d . k ł • 
ny-eh do· ,,National Institute of ków nie zostały dotąd omaczone. : kmłerdz~u50·ni0o0w0y u aza 1 · aaę · !w Rna• 

a te . egzemp arzy e• 
dakcja „Omni·b-0ok" mieści się w 

sza.v.s.kiej sztuka Margaret Kenne· ambasadora Francji na Węgrzech. Księgarze polscy te zapędy sze• 
dy .~~essa czyli wierna nimfa'~. W r. 1529 wraca Łaski do Pol- rzenia niemczyzny pótraktowali 
Obecnie wyszła jej nowa książka ski, poślubiając Beatę ze· Sprawy, tak, jak na to zasługiwały ~ ale 
p. 1. „Samotność ' w, wspólnocie" wojewodzian·kę r:uską, i mianowa· sam fakt jest ·biird::;o· Gharaktery· 
budząc znów zainteresowanie świa ny przez Zygmunta Stareg<' kasz· styczny dla dzisiejszych stosun~ 
ta łiteracki~go. telanem, resztę swego krótkiego ków i zasługujący na baczną uwa· 
t25 ,· o·;·n·ca· lermonłO"'a I ~ycia sp~dza w P?lsce. ~miera_ już gę, gdyż cara.z liczniej mnozq się 
· U: . . . w I Jako woiewoda sieradzki w wieku wypa~ki, ~wiadczące o is~ieniu 

jak_ podaje ostatni bmletyn war- lat 40_ Pochowany jest w rodzin- wzmozone1 propagandy niemczr· 
szawskiej ,,Muzyki współczesinej", nym grobowcu Łasku. zny w różnych miejscowościaoii 
dla uczczenia 125 roczn:cy urOdzin w _ f P~lski. " 
Michała Lermontowa, przypadają; c> . • . . 

~!e~ytyp~s~~k;;e~~;~~~~~o~~yk~: :oz· yw1·one stosunki kultura· in· e·!'; 
rych natchnienie czerpią z utworów I - . . .. 
tego poety. Drugim muzycznym I . . . · . . · 
WY,darzeniem n.a tereni~ Rosji jest pom1edzy Zw1ązk1em Sowieckim . a Ameryką 
wiadomość, że S. Prokofiew . skQm ,. 
ponował muzykę do . historycznego Prezydent związku sowieckiego między Sowietami i Stanami Zje~ 
filmu poświ~conego .. Resji z X·Vll Kalinin, wygł9sił przez radio dnoczonymi istnieją ad dawn~ ·. 
wieku·. . I m-0skiewskie przemówienie, prz~· ożywione st-O-Sunki kulturalne .i '· ij: 

· ~ • · . • znaczone dla słuchaczy amerykan· koncert muzyki sowieckiej ma na 
Dz.ere .antrsem1tvzmu skich. Mo.wa .ta była wstępem do celu spopularyzowanie twórczości 

rumuńskiego . koncertu muzyki sow., transmito· QJuzycz.nej ZSSR w Stanach· Zjed-. 
Jerome Tharaud, najmłodszy wa?e~o prze.z. rad!<>~tacje a?1ery· noczonych. · '• 

akademik ·francuski,. wydał wraz z ka.nskte. Kalmm ()&Wtadczył, ze P? 
swym bratem Jeanem .nową ·książ ·----------------------·· 

Portret legendarnego 
płk. Lawrence 

Nowym . Yorku, a redaktorem jest 
Robert K; Strauss, syn b. · ambasa· 
dora USA w Paryżu i ?'.ad.ny' m. 
Nowego Yorku. · 

Autorka .,Tessr• 
zn6w modna 

kę p. t. ,,L'envoye de t'Archange" . ,,Kob·ieta z Poles·ia" 
- „Wysłannik Archanioła". 
Książka ta jest os11<uta na tle ży
cia Korneliusz~ Cotlreanu, obda· 
rzonego zdaniem autorów silnym 
mistycyzmem. Bracia Tharaud ma 

•I 
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NA WYSTAWIE StTUKJ BRYTY JSK1EJ 
· W WARSZAWIE. 

Niezwykłym powodzeniem cieszy l'lują w niej krwawe dzieje antyse
ła się swego czasu na scenie war- mityzmu rumuńskiego. · 

Nowe · pogłoski 
w sprawie rozszerzenia grona akadem~k6w iiłeratury 
' Co pewkn eMa obiega liter~ Tegoroćzny budżet P AL'u '.nie 

kk i/ęry naaej . stolicy nowa po-. przekroczy prawdopodob.ni.e kwo
głoska., d-Otyc::ąca uzupełnienia ty 80.000 ił. Suma ta po:Woli 'po-
8"0ntł PAL-u. . Ostatnio jedno : dobno na d-Okooptowa.nk do gr~ 
pl.$m . warszawskich podało nawet na · Akademików jedj-nf.e · dwóch 
przypuszczalną listę pr:yS%ł')'ch a~ osób. Poza podanymi nazwiska.· 
ktulemików. Mieli nimi zosta~: mi. wymienione są jeszcze .usi.ln4. . 
Artur Górski, laureat ostatniej nazwiska. Zofii Kossak-Szczuckiej 
nagrody Państwowej, następ'!-ie · i Jana Parandowskiego, · jako naj
W acław Gąsiorow~ki, Zygmunt bliższych dwóch członków · PAL 'u. , 
Wasilewski, Stanisław Miłaszew- Wszystkie te pogłoski notujemy 
ski i Wacław Grubiński, którzy jedynie z . obowi.ązku' ·dzienn.ikar· 
by objęli opróżnione fotele poezji ski.ego, gdyż jest rzeczą powszech· 
i dramaturgii, wre.~zcie Julian ' nie wiaclbm·ą, że głosowanie. zwy~ 
W oł-Oszynowski - reformator hi.- kle sprawia najw.iękue niespO. 
storycyzmu. powieściowego. Wszy. J,zi.anki. wysuwając niejednokrot.
stkie te za.mysly i projekty u.za. rik tych ludzi, n.a których , nikt 
leinione sq ocl funduszów PAL 'u. przedtym nie ziprócil uwagi. 

OBRAZ MALARZA śLĄSKIEOO 
. PAWLA STELLERA. 




